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Znowu gorzej.
Sobotnie lidiw aiy_ sejmowego kluba ukraiń

skiego, idące po lim. całkowitej restytucji pro
jektu kompromisowego z marca, zamąciły pono- 
wuie obraz sytnacyi, który po ostatnich posta
nowieniach „antybloiru" już siq był nieco wy
jaśnił.

Elub ukraiński sprecyzował w swej uchwale 
cztery swoje postulaty, od których spełniania 
czyni zależną swą zgodę na projekt rządowy 
reformy wyborczej. Jest to mianowicie utrzyma
nie liczebnego składu W j działu krajowego we
dle projektu marcowego (5 Polaków i 2 Rusi
nów), zmniejszenie liczby okręgów dwumandato- 
wyco, proporcjonalny wybór członków nomisyi, 
wreszcie konfigoracya okręgów winiskich.

Z  zestawienia i porównania tych postulatów 
wjnika, że głównym punktem jest tu kwestya 
Wydziału krajowego. Cały spór w chwili abe- 
cnej da się więc zredukować do kwestyi jedne
go Polaka w Wydziale krajowym więcej. I w  tej 
kwestyi Rusini trwaja w uporze i opoice.

^ Niewątpliwie jest to kwestya doniosła. Ale 
niemniej przywiązywanie do niej t.k iego zna
czenia, jak to czynią Rusmi, którzy dla tej kwe
styi nie wahają sio narazić na szwank całej re
formy, jest i niepolitycznem i meuzasadnionem. 
Rusini są zbyt dobrymi politykami, aby o tffm 
nie wiedzieli. Skoro więc uiimo to okazują da
lej nieprzejednanie, to albo liczą na świeże 
przesilenie w stronnictwie ludowem i chcą coś 
jeszcze wytargować, albo istotnie prą do u d a 
r e m n i e n i a  reformy wyborczej, obiecując, so
bie więcej korzyści po rozbiciu sprawy, niż po 
jej kompromisowem załatwieniu.

Nie mamy bynajmniej zarraru analizować 
Obu tycn alternatywnych premis oporu Ukraiń
ców, ani trm mniej przekonywać ich, że mylą 
się wr obu tych swoich zslożeniach ze szkodą 
największą dla siebie 

Musimy jednak stwierdzić, że u* gra skończy 
się ju i jutro, ponieważ jntro około godziny je 
denastej odbędzie się w pailamencie głosowapie 
nad podatkiem spirytusowym, stanowiącym jak 
wiadomo, najważniejszą część planu finansowego, 
który Ukraińcy obstruują.
- Już więc jucro przed południem Ukraińcy 
będą musieli wyrzucić karty na stół i albo u- 
jstąpić, albo rozejść od obstrukcji markowanej 
doiąd do rzeczy wistej, a przez to samo stanąć 
OłlO w oko z Rolom polskiem i z całąjolbrzymią 
większością parlamentu, która przedeWŁzystkiem 
ze względu na pragmafykę służbową urzędni
ków nie chce dopuścić do dalszego przewleka
nia sprawy planu finansowego i zdecydowana 
jest obstrukcje ukraińską złamać.

Dzisiaj dr Lewicki przedstawi hr. Stuergkho- 
tri uchwały sobotnie swego klubu. Wieczorem 
zaś parlamentarny klub ukraiński odDędzio na
radę nad dalszą taktyką. Dzis:aj więc rozstrzy
gnie się sprawa, bo Ukraińcy muszą nstalić swą 
taktykę wobec dnia jutrzejszego.

Jutro o godzinie 9 rano zbieia się kom isja 
parlamentarna Koła polskiego. A  także egzeku
tywy innych stionnictw większości parlamen
tarnej odbędą równocześnie narady i powezmą 
d ecjzre  co do dalszego postępowania.

Tau ,vięc mimo niewątpli) ego zamącenia sy- 
tuacyi przez nchwaly ukraińsuic, ponowne jej 
wyjaśnienie, tym razem już ostateczne, nastąpi 
bardzo rychło. Ta konieczność szybkiego i osta
tecznego decydowania się sprawia, że do pesy
mizmu niema w tej chwili dostatecznych po - 
dów. Ukraińcy, obradując onegdaj we Liwowie, 
mogli wciągać do kalkulacji rozmaite czynniki, 
o których dzisiaj w Wiedniu prgkonają się 
z pewnością, że oceniali je  mylnie B y ć ,  może, 
że dzisiaj przedstawi się ira sytnacya w 
świetle, że zdecydują się ostatecznie na kros 
jedynfe rozumny ze swej strony 1 projekt rzą
dowy przyjmą.

( T e l e g r a m y  „ N o w e j  R e f o r m y  )•
Lwów, 24: listopi 8.

Prezes klubu ukraińskiego dr Konst^ h ® ‘ 
W i e k i  wręczył wczuraj namiestnikowi K o r y *  
t o w s k i e m u  r e z o l u c j ę ,  uchwalcną w so
botę przez klub u k r a iń s k i  i oświadczył, że 
uchwałę tę przedłoży dzisiaj prezydentowi mi
nistrów S t u p r g k l n w  i. Wieczorem Lewick 
w yjechał do Wiedniu. Dr Korytowski konfero
wał także z metrop. ks.  S z e p t y c k i m  i min.
D ł u g o s z e m -  

Namiestnik ilie tiaci jeszcze nadziei, żo rpra- 
wę reformy wyborczej mla się ran załatwić, po
dejmie też row e rokowania zo s omiictwami 
polskiemi. .

Najtrudniejszą do załatwienia ł es e^gle 
kwestya l i c z b y  c z ł o n k ó w  W y d z i a ł u  
k r a j o w e g o .  Rusiui nie chcą się zgodzić na 
'stosunek 8:2, a stronnictwa a n t i b f o k o w e  
twieidzą, że stanowczo od tego postulatu n ie  
o d s t ą p i ą ,  nie chcą też słyszeć o zmniejszeniu 
■iczby dwamandatowycli okręgów. P o s ł o w i e  
: u s c y  wyrażają przekonanie, że dalsze roko
wana będą b e z c e l o w e  wobec uporu anti- 

blokn, mimo to wyczekiwać będą wyniku dal
szych lokowań i od tego zalaźną będzie ich 
Taktyka obstiukcyjna w parlamencie. Zarzucają 
asmiestnikowi, że zamiast wywrzeć presyę n" 
-ntiblok, próbuje on Rusinów zmusić do 
ustępstw. Jcs> to daremny trud. W  parlamen- 
ci« taktyka^ Rufinów zwracać się będzie prza- 
c>w rząaow, chcą bowiem uniknąć podejrzeń 
ie  a ieya  Eh zwracu się przeciw parlamentowi! 

' ‘xXl&ny polityk rusks widzi trudność załatwienia

reformy wyborczej uietylko po stronie ruskiej, 
lecz także polskiej, która dotąd nie zgodziła się 
jeszcze na ostatni projekt rządowy. Od Rusinów 
z a w c z o ś n i e  zażądano ostatniego słowa, Na
leży wyczekać z u p e ł n e g o  p o r ę z u m i o n i a  
s i ę  s t r o n n i c t w  p o l s k i c h .  Żądanie usta
lenia liczby ruskich członków Wydziała krajo
wego uważają Rusini za „conditio sine qua nona. 
N ie  t w i e r d z ą  j e d n a k '  a b y  s t o s u n e k  
7:2 b y ł  n i e t y k a l n y .  Nie są wykluczone 
kombinacje do tego stosunku zbliżone; wyklu
czony jest natomiast stosunek 8:2. Rusini będą 
także obstawali przy tem, aby w ustawie w y
raźnie postanowiono, że procent udziału Rusi
nów w ,r'>misyach i mstytucyach krajowych 
odpowiadał procentowi n.rndutów ruskich. 

Centrowcy^ oświadczyli podobno, że jeżeli 
ikłady w Wiednia o reformę wyborczą przj szły 

do skutku, obecnie ustąpić me mogą, gdyż zmu
szono ich formalnie do zgody, a gdy raz coś 
uchwalono, nie ma mowy o zmianach.

rzeczą konieczną, aoy czescy posłowie z okazyi 
obrad nad postulatami wojskowości, de których 
załatr ien:a rząd będzie potrzebował większości 
dwóch trzecich, poruszyli problemy czeskie.

pienie pcsld Stopifckiegn.
O przyczynach ustąpienia posła Utapińskiego 

rozpisuje się prasa bardzo obszernie. Między in- 
nemi organ dotychczasowej frondy ludowej, „Ku- 
ryer Lwowski11 tak o tej sprawia pisze:

„W  aferze p. Stapińskłego nie szło bynajmniej
0 osobiste antagonizmy lub animozje, ale posło
wie ludowi chcieli zaptbiedz wielkim klęskom 
polityki polskiej, które przygotowywał p. Stapfń- 
ski. Idąc ręka w rękę z socyalistsmi, Rusinami
1 radykalisto mi, planował rozbicie Koła polskie
go. L  czył, że w razie wystąpienia z Koła wraz 
z 7  swymi adherentami, utworzy poza Kułem blok 
galicyjski, który liczyłby większość posłów z Ga
lic ji  (54) i mógłby do delegacji wybrać wszyst
kich. reprezentantów tego kraju, tak, że Koło pol
skie nio uzyskałoby ani jednego przedstawiciela, 
albowiem do delogacyi wybiera się nie klubami, 
leca krajami. Wtedy p. Stapińdki byłby jeszcze 
więcej potężnym i otrzymałby od rządu central
nego wszystko, czegoby zapragnął. Lecz polityki 
polska dozDiłaby ciosu, jakiego nie było dotąd 
w erze konstytucyjnej", ->,<<
Wreszcio „Kuryer Lwowski" zaznacza, że Sta- 

piuski przed wyborami sejmowymi podpisał wo
bec świadków deklaracyę, w której zgodził się 
na żądanie koi nerwatystów w kwestyi reforiry 
wybo-czej do Sejmu.

Natomiast sam pos. Stapiński w rozmowie ze 
współpracownikiem lwowskiego „W ieku Nowe- 
g c “ , który dzisiaj tę rczmowę ogłasza, przed
stawia swoje ustąpienie, jako rezultat usiłowań 
e p i s k o p a t u  polskiego, który znalazł w tem 
poparcie namiestnika K o r y  t o w s k i e g o i mi
nistra D ł u g o s z a .  Walka przeciw Stapińskie- 
mu toczy się już od lala. Pnwadzono ją wszyat- 
kierai środkami. Między Innemi rozpuszczono 
pogłoskę, jakoby pos. Stapiński propagował —  
maryawityzm.

_ Minister Długosz zaś w teu sposób prowadził 
akcyę przeciw Stapińskiemu, że w ciąga lata 
spraszał Jo siebie do Siar wybitniejszych po
słów ludowych, urabiając ich tam przeciw 
niemu.

( T e l e g r .  „ N o w e  R e f o r m y 11.)
Lwów, 24 listopada. 

„W iek Nowy* obok streszczonego wyżej iń- 
tei wiewu z pos. Stapińskim przynosi datowai i  
2 K r a k o w a  wiadomość, że mi n.  D ł u g o s z  
z a p r o p o r o w a ł  p o s .  S t a p i ń s k i e m u  o d 
k u p .  a n i e  „ P r z y j a c i e l a  L u d u *  za b a r 
d z o  z n a c z n ą  s u m ę  z w a r u n k i e m  ż e  
po s .  S t a p i ń s k 1 w y c o f a  s i ę  r ó w n -  
c z e ś c i e  z, ż y c i a  p o l i t y c z n e g o .  P o s  
n n w i1 1 r r o p o z y c y ę  t ę  o d r z u c i ł  i
sir z do7nU0w ,ŚDi3 r0dZlJ ’ ’ aD3 wyprowadziła się z domu, który w swoim czasie nabył m v
pomocy ministra Długosza i którego wierzył jl- 
ność ciąży na hipotece tego domu J

flBSIiyfl I E M .
Król bułgarski Ferdynand przebywa w W ie

dniu, a tymczasem w Bu!g;)rvi wre namiętna 
waika wyborcza, przyczem nieliczne, ale zato 
bardzo krzykliwe żywioły domagają się, ażeby 
Ferdynand zrzekł się tronu. Dlaczego? Ponie
waż on sprowadził wszystkie klęski na Bałga- 
ryę. Tak zapewnia na zgromadzeniach wybor
czych Danew, krótkowidz polityczny, wodzony 
na pasku rosyjskim, tak dowodzi bułgarska pra
sa rusofilska, której wtórują dzienniki belgradz
kie, tak dowodził w sobotę DÓlurzędowy dzien
nik paryski „Temps*, będący w tym wypadku 
tubą Izwolskiegc, ambasadora rosyjskiego w 
Paryżu.

Obecne wybory w Bułgaryi mają ogromną 
doniosłość dla p-zyszłej polityki zagranicznej 
tego kraju. Żyw ioły rusoiiłskio pod wodzą Da- 
newa idą zwartym szeregiem do boju, chcąc nie 
tylko zdobyć większość w Sobraniu, lecz także 
zmusić Ferdynanda do abdykacyi na rzecz Bo
rysa, chizestnego syna cara, Agitacja, wszczęta 
przez Danewa, przekracza wszeiką miarę i lde- 
dyindziej skwalifikowanoby ją ja so  zdradę sta
nu, ale dzisiaj, gdy rozluźnione zostały polity
czne stosunki kraju, Danew, cieszący się opieką 
Rosyi, bezkarnie występuje przeciwko Ferdy
nandowi. Rusya, która umiała usunąć tak po
pularnego księcia bułgai skiego, jakim był Bat- 
tenberg, zwycięzca z pod Sliwnicy, pragnie 
zmnsić króla Feruynunda do abdykacji, sądząc, 
że młody następca tronu ks. Borys, będzie ja
ko król jej bicr^em narzędziem. Obecnie roz
grywa się podczac kampanii wyborczej także 
kampama polityczna pcmiędzv Auslryą a Rosyą 
o wpływy w Sofii.

( T e l e g r .  „ N o w e j  R e f o r m y " . )
T ra fn a  rada hr. Berchtolda.

Parył, 21 listopada.
Dzienniki tutejsze ogłaszają oświadczenie tu

tejszego poselstwa bn!gr 'kiego, któ"o zaprzecza 
pogłoskom, jakoby król Ferdynand nie miał za
miaru powrac- do Sof. i. W kołu eh dyploma
tycznych zapewniał* że król Ferdynand, za po 
radą nr. Berchtolda już w najbliższycn duiach 
uda się z powrotem do Sofii, Podczas ostatnie' 
konferencyi bułgarskiego ministra spraw zagra
nicznych Genadiowa z hr. Berchtoldem, wskazał 
hr. Berchtold na złe wrażenie, jakie w Bułga
ryi wywiera długi pobyt króla poza granicami 
kraju, orai na to, ze okoliczność ta może wprost 
być na rękę di *< liom bułgarskich rusofilów. 
Poradził też hr. Berchtold Genadiewowi, aby 
w tym kierunku wpłynął ra  króla i wytłuma
czył mu, że, mimo nadwątlonego zdrowia, powi
nien powrócić do Bułtriryi juk najprędzej, a 
ewentualnie znowu puźuiej wyjechać za gra
nicę. Rady te odni jsły ttn skutek, iż król Fer
dynand zmienił plan swojej podróży i jeszcze 
w tym tygodni* powróci do Sofii.

przez komisyę Rady państwa zaznaczyć należy 
następujące: obrady mają być prowadzone w 
języku rosyjskim, a ustne objaśnienia dopuszczal
ne są także w języku polskim, lscz przewodni
czący na żądanie choćby j e d n e g o  z radnych 
musi to przemówienie przełożyć n i język ro
syjski. Dla postanowień i rozporządzeń zarzą
dów miejskich d o z w o l o n y  jest p r z e k ł a d  
polski.

W  plenum Rady panował nastrój dla sarao- 
rząau naazwyczaj nieprzychylny i widoczne były 
wjsiłki, aby cały projekt sprowadzić do absur
da. Odznaczali się szczególniej na tem poiu. 
Durnowo, niegdyś minister Aleksandra III, oraz 
pogromca rew olucji z grudnia 1905 roku, dalej 
Hurko, syn b. Eatrapy warszawskiego, wreszcie 
Stiszynskij. Bronił samorządu Szebeko, który 
zaryzykował nawet zagranie na nucie słowiań
skiej, wzywając rząd do działania w tym du- 
cbu, aby wobec niebezpieczeństwa niemieckiego, 
wszystkich Słowian skupiał przy sobie, a i ie 
podburzał ich przeciw sobie.

Nic to wszystko nie pomogło. Sprawa samo
rządu uległa znacznemu pogorszeniu. Census 
czynszu lokatora, uprawniający do głosowania, 
podwyższono do 720 rb. rocznie w Warszawie, 
a 360 w Łodzi i w Sosnowcu; nazwę „samorzą
du w gub. Królestwa Polskiego" zastąpiono wy
liczeniem wszystkich dziewięciu już tylko gu- 
bernij, a choć usunięto prawo zawieszania sa
morządu na 3 lata. wschodząc ze dusznaj zasa 
dy, że rząd może w każdej chwili zaprowadzić 
ochronę wzmocnioną lub stan wrojenny i w ttn 
sposób wszelkie objawy życia zbiorowego, nie 
wyłączając samorządu, zawiesić, a dozwolono je 
dynie rozwiązywać Rady .miejskie, z obowiąz
kiem ogłoszenia nowych wyborów już po dwćcb. 
(a nie po 6) miesiącach, tu j jednak najcięższy 
cios zadano samorządowi w dziedzinie praw 
j ę z y k a  p o l s k i e g o ,  sprowadzając wartuść 
jego dla nas do zera.

Oto 7 kwietnia b. r. 74 głosami pi zeciw 53 
uchwaliła Rada państwa, że Lakzo oLiadj 
R a d z i e  m i e j s k i e j  mają być prowadzone 
w y ł ą c z n i e  po  r o s y j s k u .  Po uchwale Hur- 
k - i Stiszynskij rzucili się sobie wzajemnie w 
objęcia. Polacy, wobec podobnych wyników, 
iłosowali przeciw uchwale. -

Tak więc Rady miejskie obrócić się miały

T;'? o d a  e s e s k o  - n i s m ie p k a .
(Tel, „N. Ref.*.)

Berno (na Morawach), 2 4  listopada.
„Morawska Orlice1* ogłasza znamienny arty

kuł, którego autor, jeden z członków asstrya- 
ckiej Izby panów między innemi pisze: „Mogę 
oświadezjć, że do przeprowadzenia „octroi* y 
Czechami wszelkie przygotowania są już poczy- 
nioue. Czy jednak do tego przyjdzie, to zależy 
od dalszego rozwoju stosunków, a zwłaszcza od 
zachowania s’’ę niemieckich posłów z Czech, 
kt. izy  n io  c h c ą  p r o w a d z i ć  n k ł a d ó w n a  
podstawie programu, przedłożonego im przez hr. 
Sinergkha, a nadto żądają ustąpienia namiest
nika ks. Thuna. W tej kwestyi hr. Stuer?kh 
już choćby ze ~zględn na państwowy autory
tet, nie ppełni eh że dania. Pozostawałaby więc 
tylko jedna możliwość, że ks. Thun, nie chcąc 
być przeszkodą, sam ustąpi. Gdzież jednak są 
rękojmie, że Niemcy rotera istotnie będą gotowi 
do poiozuraienia? O ile ja  Ich znam, oni takiJk 
rękojmi z góry nb dadzą. A  wiec każda osobi 
sta ofiara byłaby zbyteczną".

' Praqa, 24 listopada.
Jeden z czeskich przywódców rozpatruje w 

dzienniku widoki rokowań ugodowych w  C ze
chach i dochodzi do przekonania, że nie przed
stawiają one ż a d n e j  w a r t o ś c i ,  oraz że jest

waż takie stanowisko w sprawie językowej za
lecał w Dumie poseł oi’ mniejszości resyjskie- 
Warszawy, Aleksiejew, redikcvę tę w przeciw
stawieniu do tamtej —  Gutkowskiej, zwą zwyj 
kle- A 1 e k s i e j  e w s k ą.

Następnie zgodaio z Radą nie zezwolono na 
zawieszanie samorządu, a zgodzono się na nie- 
zatwierdzanie uchwał li»dy  miejskiej, j e d y n i e  
w r a z i e i c łi ii i e aa: o d n o ś c i z p r a w e m, 
podczas gdy wedłu- samej redakcji III Dumy 
wystarczało uznanie ico za „szkodliwe", o~zy- 
wiścio według widzimisię administracji.

J. Kr 2

Zjazd delegatów sokolich.
(lior&spjaiiancya „N ow tj R jform y").

Oświęcim, 23 listopada.
Na zapowiedziany na dziś zęsza delegatów a I. 

okręgu sokolego przybyło do Oświęcimia około 60 
dinhów. Serdecznych gości powitała na dworca miei- 
seowa kompania honorowa, z na:zelnikiem druhom 
Zajączkowskim na czole, poezea. udano »ię w sze
regach na nabożeństwo do miejscowego kościoła pa 
rafialnego. Na chórze śpiewało miejscowo „Kółko 
ś, iuwackio", pod batutą p. Liney, poczom udano 
siy do hotelu Ilerza, gdzie natychmiast rozpoczęty 
się obrady.

Imitniem miasta powitał delegatów burmistrz di 
Mayzel, dziękując w gorących słowaehjkierownikom 
zjazdu, że Oświęcim, prastary gród Piastowy, został 
obrany jako miejsca do tak poważnych obrad.

Obrady zagaił prezes Turski i powołał na sw 
kretarzy drenów Leszczyńskiego i Poła.

Zjazd tbosłały następająoe guiazda:! Aadrycaóv, 
(1 uelogat). Bo.haia (2), Brzeszcze (1), Buczkowi
ce (1), Chrzanów (3), C.e.zyn (I), Gruszów (1), 
Jaworzno (D , Kaiwary a (1), arw iia (l) , K ,tj’ ( i j ,  
Kozy (1;, Kraków (26, w tej liczbie diubini Zofia 
Szumska), Krzeszowice (1), Orłowa (1), Oświęcim (1), 
Podgóiza (4), Polska Ostrawa (1), Siersza wodna 
(1), Skawina (1), Trzebinia (1), Wadowice (2). 
Wiedeń (1) i Wieliczka (3) —  z innych miast 
delegaci nie przybyli. t  i

Prezes Turski, omawiając znane zeszłoroczne wy
padki polityczne, podkreślił, że spowodowały one 
w sokolstwie pewną ewolucyę, którą me należy 

w szkółkę języka i’usy, skiego. a cały samorząd j aV;o „reformę" sokolstwa, ait jako wy

Rosyjska ustawa prasowa.
(Tel. „N. Reformy*.)

r stei sburg, 24 listopada.
KontLya prasowa Dumy obradowiła w dal

szym ,, ieru nad rządowym projektem ustawy 
prasowej, postanawiającym, że rozszerzanie pe- 
ryodycznycb pism drukowanych wymaga w mia
stach tylko z a w i a d o m i e n i a  władzy, zaś w 
małych miejscowościach p o z w o l e n i a  wlrdzy. 
Poseł P u i y s z k i e w i c z  domag-.ł się jednoli
tych postauowiefi ograniczających dla całego 
państwa, szczególnie dla miejscowości, gdzie 
dzienniki l e w i c o w e  uprawiają propagandę. 
Październikowej zghtsili wniosek, ażeł y  w miej
scowościach O ludności mniejszej niż 10.000 
głów potrzeba było zez^oleniy władzy. Minister 
spraT wewnętrznych, M a b ł a k o w, podniósł 
konieczność utrzyma n i porządku, szczególniej 
w małych miejscowościach, guzie odpowiedzial
ność wobec ustaw istrówm e mała, jak odpor
ność przeciw nadużyciom poh,ycznjm . Poseł 
M i 1 i n k o w oświadczył, że projekt rządowy jest 
p o p a - f c i e m  p r “ f>y c z a r n o s e c i n n e j  w 
łych miejscowoMacl), w których niżsi urzędni
cy nie zaniechają niczej », aby odmówić konce
s ji  prasie op ozy cy jn e j.W n -u sek  p a ź d z i o r -  
n i k o w c ó w  z o s t a ł  P - z y j ę t y .

Na zanvtania M i H u k o w a, czy gubernator 
będzie miał u a w o  zabronienia publikacyj w ob
cym języku z powoda, że nienja urzędnika, spra
wującego dozór, Któryby znał obej ięzyk, odpo-. 
wiedział minister, żn tak n ie  b ę d z i e .

Nowa faza samorządu 
w Królestwie Po.skiem.

[I.

Zmiany poważne rzeczywiście do ustawy 
o samorządzie wprowadzon . a wprowadziła je  
przedewszystkiem kom.sya R fdy  państwa (osta
tniej zimy), a następnie sama Rada państwa 
(w kwietnia b. r.) Ze zmian wprowadzonych

stać się miał karykaturą, którego świetne prób 
ki dawały ówczesne numery warszawskiej „Mu
c h y " .

Ponieważ Rada państwa nie przyjęła goto
wego projektu I I I  Dumy, lecz uchwaliła nowe 
zasady, a IV  Duma, nie badając nigdy samo
dzielnie sprawy samorządu, nio mogła "w ysłać 
swych przedstawicmli do komisyi pojednawczej, 
aby tam bronili zasad projektu, musiano więc 
w IV  Dumie iponowuie od początku sprawę 
rozpatrzeć. Tym razem poszło to znacznie prę
dzej i w  czerwcu b. r. sprawa samorządu zna 
iazła się już w nowej fazie.

W  czerwcu r. b. sprawa zamorządu dostała 
się pod obrady IV Dumy. Duma zajęła się prze
dewszystkiem kwestyą, czy wziąć za podstawę 
dawny piojekt III Dumy, czy też stokroć gor
szy od tamtego projekt R&dy państwa? Duma 
oświadczyła się wreszcie za tym ostatnim. A  
uczyniła to wbrew opozycyi rosyjskiej, która 
za szkodliwa dla życia konstytucyjnego Rosyi 
wszelkie- uważała ustępstwa Dumv na rzecz 
Rady i ostrzegała podczas dni debaty samo
rządowej Dumę przed „lokajstwem".

Polityka posłów polskich oparta była w tej 
sprawie na błęduem wyrachowaniu, że prawicy 
rosyjskiej zależy tylko na zabezpieczeniu praw 
rosyjskiego żywiołu w samorządzie, i że poza 
tem czarnosecinne żywioły uchwałą reformę. 
Zdawało się, jakoby nie rozumieli, ńe żywioły 
prawicowe uczynią wszystko, aoy reformę utrą
cić, lub doprowadzić ją do absurda, co na je 
dno wyjdzie. I  przerachowali się oczywiście.

Narodowo-demokratyczni politycy z Koła pol
skiego postanowili jeszcze x>ri od wakacyami 
sprawę samorzidu przeprowadzić przez wszelkie 
instaneye. feądziG oni, że, jeśli przyczepią się 
do przejścia projektu w mie. zbliżonej do 
tekstu Rady państwa (z wyjątkiem oczywiście 
tych ustępów, kńóre były nie do przyjęcia, jak 
iip. w w obowiązkowym dla wszystkich rosyj
skim języku obrad), to Rad t państwa, ujęta t ą 
powolnością, wnet weźmie się do pewnego roz
strzygnięcia sprawy, poczyni wielkie ustępstwa 
i jeszcze przed wakacjam i przedłoży prawo o 
samorządzie do sankcji carskiej. W  tem mnie
maniu utrzymywali Folakćw nacjonaliści i pa- 
ździei nikuwcy, pragnąc ich skłonić do glosowa
nia lub przynajmniej lo  milczącego zoW zeFa- 
się na mniej zgod-a z interesami Polakfw  edak- 
cyę tekst gdyż w id z ie li dobrze, że plenum 
Dumy nic będzie chc,ało okazać się bardziej 
polskiem od samych Poiaków.

s osunku do H u r k o w s k i e g o  lekstu 
projektu Rady państwa zmiany, uchwalone yy 
czeiwen przez Dumę, czynią projekt możliw- 
szyrn, a .jo  raczej, wyrażając się ściślej, mniej 
niemożliwym do pizyjęcia. Cenzus uchwalono 
komj romisowy, pośredni między danym projek
tem Dumy, a obecnym Rady państwa. Dla W ar
szawy np. ustalono go na 5-łO rs. rocznie (czynsz 
minimalny), wobec 360 rs. w projekcie Dumy, 
a 720 rs. w  projekcie Rady państwa.

Sprawę języka obrad rozstrzygnięto nie w 
redakcji Rady państwa, odrzucającej znpełrie 
polszczyznę, lecz w redakcyi komisyi Rady pań
stwa, która dopuszczała przemówienia polskie, 
pod warunkiem przekłada ich na język rosyj
ski, jeśli choć ieden radny tego zażąda. Ponie

psdki zu ałniu naturalne i spodziewane. B#d wra
żeniem tych wypadków stworzono organizację woj
skową jpogotowie narodowe* I należy się zasta
nowić, czy zapoczątkowaną tą drogą naie:y iść 
dalej, Ł j. przystąpić do kontynuowania poważnej 
pracy w kieiunku wychowaniu wojskowego. Nie 
należy dopuszczać do togo, aby polityka sokola szła 
w rozbieżnym kierunku, gdyż sokolstwo wykazało 
pewną wartość bojową, jakkolwiek armią nia 
jesteśmy i nigdy nią nie będziemy. Ostatoi zlot 
wykazał pev,n> sprawność, jakkolwiek wykazał 
braki i to poważno —  dlatego należy postawić od 
razu granicę, jak daleko w tym kierunku iść ma
my, przyczem pamiętać masimy, że robota nasza 
nie jest wyłącznie wojskową, gdyż powinniśmy się 
opierać na dotychczasowej organizacji, która nam 
dała salę i brisko. V> końcu swego przemówienia 
zaznaczył prezes Tcrski, że ostatnijjzlot okręgowy 
odbył się przy pięknej pogodzie i przyniósł kilka 
tysięcy czystego dochodu. -

Z wniosków zaznaczyć należy życzenie drnha 
Wodzinowskiego z Podgórza, który, podkreślając 
brak kiero^mków, żąda utworzenia szkoły instruk
torów we Lwowie lob w Krakowie.

Następnie odbył się obiad w hotelu Rerza ra 
około 100 nakryć. Przemawiać druh Slósarczyk, 
preze3 gniazda w Oświęcimiu, dalej prezes T ursk;, 
podkreślając wielkie znaczenie j osterunku w Oświę
cimiu, wreszcie druh Gołąb z V'adowic toastował 
na cześć niewiast polskich.

To połudmu odbyły się obrady poszczególnych 
kon/syj, puczem na podstawie ponownej dyskusji 
w plenum uchwalono Dastępające rezolucyo.

1) Odnieść- się do wydziału Związku z prośbą o 
wywarcie na skn na K ałę szkolną kruk, aby wy
pełniano ściślej obowiązek gimnastyki w szkcł*cb 
ludowych męskich i zaprowadzono cbo wiązko w? 
gimnastykę w szkoheh lądowych żeńskich.

2) O inieść się do Związku o utworzenie strzel 
nic w kraju, celem wyszkolenia drużyn w strzela- 
n.u nabojami ostrymi.

2 ) D )żyć do przyspieszenia sprawy umunduro
wania żeńskich drużyn sokolich, a zachowaniem 
barwy stroju drużyn polowycb

Obok tego uchwalono esire wezwanie do gniazd, 
które zaniechały wysłania delegatów ca zjazdy so
kole —  wreszcie przeprowadzono wyLory, które 
dały wynik następujący:

Prezesem wybrano druha Turskiego (Kraków), 
do wydziała weszli druhowie: Kuciński (S r .k iw ), 
Pol (Kraków), NmmcŁynowski (Kaiwarya) i Za
jączkowski (Oświęcim). Do komisyi skontrnjpcej 
zostali wybrani: druh Nigrin (Wieliczka), Bigajski 
(Kraków) i Drożdż (Podgórze), poczcm p rz e m a w ia l i  
na zakończenie: druh dr Slósarczyk, prezes gc azda 
oświęcimskiego i prozt<3 Tarski, dzięku: je miasto 
i gniazdu miejscowemu za serd.caną gościnę.

Pociągami wieczornemi odjechali m Ii goście do 
swych dimów, żt-gaani na dworcu kolejowym 
przez starszyznę sokolą," burmts rza miasta Oświę
cimia i liczny za=tęp pań oświęcimskich.

Rolę gospodarzy pełnili doskonale drab, Smie- 
szeir i druh naczelnik Zajączkowski, który * po
wodu gorącego przemówienia na temat obywatel
skiego pojmowania obowiązków sokolich był przed
miotem serdecznej owacyi wszystkich delegatów.
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Ku czci czeskiego poety.
pięknyTutejsza kolonia czeska złożyła wczoraj 

akt parnijci i pietyzmu dla swego wybitnego poety 
rodaka Bolesława J a b ł o ń s k i e g o  (ks. Karola 
Eugeniusza Tupyego), który był przez 34 lata pro 
boszczem w kościele SS. Norbertanek na Zwie
rzyńcu pod Krakowem i tam umarł w roku 1881. 
W  uroczystości wzięli udział niemal wszyscy za 
nćeszkali w Krakowie Czesi, reprezentanci polskich 
ton arzystw słow iańskich, wreszcie tłumy publiczno
ści. O godz. pół do 12-ej w południe odbyło się 
w kościele Zwierzynieckim uroczyste nabożeństwo, 
odprawione przez ks. Roberta Yanię, wojskowego 
kapelana. 'W czasie nabożeństwa czeski chór od
śpiewał przepyszny hymn religijny „O św. W a
cławie". Po mszy św. ndali się uczestnicy obchodu 
przed kościół, gdzie obok wejścia głównego widniała 
osłonięta bi ałem płótnem tablica kn pamięci poety.

Na przygotowanem wzniesiniu stanął kapelan ks. 
Varna i w podniosłem przemówieniu złożył wyrazy 
hołdu i czci pamięci wielkiego poety czeskiego, któ
ry’ , pracując w pobratymczym kraju, sercem i duszą 
był związany najściślej ze swą ojczyzną czeską, 
llowca zaznaczył, że uroczystość dzisiejsza jest wy
razom hołdu całego narodu czeskiego, który w u- 
fządzonym w Krakowie w sobotę obchodzie wziął 
udział, przysyłając telegramy mówiące o solidarności 
w czci i nzuaniu zasług Jabłońskiego.

Po pokropieniu tablicy zerwał ks. Vania zasłonę, 
a oczom obecnych ukazała się piękna, dużych roz
miarów tablica marmurowa, z wierną en re'ef w 
bronzie wykonaną podobizną poety i następującym 
napisem czeskim:

T u  p u s o b i 1 a. z e m r z e l  
Bo!esiav Jabionsky A 

(k s. Kar .  E u g. T  u p y)
^ b a s n i k c e s k y  v ■

*3813 — f1881
w Krakoye 1913.

ale
i o swosm jeżyku ojczysty ni; w życiu i 
swoich był prawdziwim, zacnym bratem

Ceska Peseda Spoi. „Jablonsky 
Napis ten po polsku opiewa:
Tu pracował i umarł Bolesław Jabłoński, (ks. 

Karol Eugeniusz Tupy), czc3ki poeta, ur. 1813 —  
um. 1881. Czeska BeseJa, i „Stowarzyszenie Ja
błońskiego" w Krakowie 1913.

Następnie jako drugi mówca zabrał głos dyr. 
Roman Z a w i 1 i ń s k i:

„Towarzystwo Słowiańskie" i „Klub słowiański", 
które mam zaszczy t reprezentować, uczestniczą z ra
dością w uroczy-stości dzisiejszej i składają hołd 
niezapomnianemu poecie czeskiemu. A mamy tem 
większy7 obowiązek uważać dzień dz siejszy i za 
naszą uroczystość, że Jabionsky jest symbolem, 
więcej nawet, bo żywym przykładem jak należy 
pojmować wzajemność słowiańską, i braterstwo cze- 
sko-polskie. Zamieszkawszy w Krakowie, ukochał tc 
niwy nadwiślańskie i nauczył sio naszego jązyka, 

równocześnie nic zapomniał o swojej ojczyźnie
utwoiaeh 
Czechem.

To też uważając go za reprezentanta szlachetnej 
idei wzajemności czesko-polskiej, wołamy mu z głębi 
serca „Sfava.’“ a braciom Czechom, którzy w tej 
pamiątkowej tablicy nczcili wielkie serce poety 

zeeha-P „aka, życzymy, -aby takich powstały mi- 
l.ony."

Na tem się zakończyła piękna uroczystość, bę- 
uąea eblnbnem świadectwem wdzięcznej pami-ei 
tutejszej kolonii czeskiej dia wielkiego poc-ty-roda- 
ka. .T: den z obcony-ch członków  „lie se d y  czesk iej 
dokonał zdjęcia fotograficznego parni jtkowoj uro- 
rzystości dla ilustracyj czeskich.

Na uroczystości obecnym był prezes „Beiscdy 
czeskiej" prof. Dr Wacław Chlumsky z wszystkimi 
członkami wydziału, p. F-\ Hoffmann, znany przed
stawiciel koinnii czeskiej, nrzędnicy czeskich insfy- 
tóeyjj oraz delegaci Tow. Słowiańskiego i Klubu 
•'ł-.wiańskiego, prof. Dr M. Zdziechowski, red. Wł. 
Brokosch, Dr. Ted. 8. Grabowski, Dr Fal. Kontr-' 
czny, przedstawiciele prasy i liczna publiczność, 
polska.

r.mząd Towarzystwa i Klnbu Słowiańskiego 
w Krakowie wysłał do wydziału Czeskiej Besedy" 
pismo z wyrazami hołdu dla szlachetnego twórcy 
„Zwycięstwa Krzyża" i „Baśni".

Z okazji uroczystości krakowskiej pisma czeskie 
przj n osły wspomnienia i przyczynki do życiorysu 
ś. p. Boi. Jabłońskiego.

Krojil.ta porcloiila 1853-54 raks.
24 I i s t o p a a a.

Dążąc do głównej kwatery Chmielińskiego, ściga
ny od dwóch tygodni przez moskali, oddział jazdy 
Rzepeckiego, dopadnięty w Strojnowie (Kr.) przez 
z-agrjaźskiego, rozbi v zupełnie, idzie w rozsypkę.

r  Giai
K r a 3  ittn  ,  24 listopada.

«-   w
„Cza? na kawa* u dziennikarzy. Niezwykle gwar

no i rojme było wczoraj na „czarnej Lawie", u- 
rządzonej rzez Syn iykat dziennikarzy krakowskich 
w hoteiu Pollera. Zapowiedź Komitetu, że dzienni
karze krakowscy pragną urozmaicić nudna popołud
nia niedzielne towarzyskiemi zebraniami, na któ
rych oabywaćsię będą różnego rodzaju niespodzianki 
i atraiscye sezonowe, Bprawba, że już oiioło godz, 
4-tej obszerna sala restauracyjna hotelowa była 
doszczętnie zapełnioną, a komnat musiał zamknąć 
kasę dla napływających jeszczd gęstą falą spóźnio
nych gości.

A mieli czego żałować ci, którzy nie otrzymali 
wotóego stolika, bo zabawa udała się wyśmienicie.

tówną jej atrakcyą był popis najmodniejszego 
dziś sportBj gimnastyki rytmicznej. Na urządzonej 
pod wielkie® zwierciadłem estradzie, mistrz tej 
wiedzy, prof. Adam Czerbałr, uczeń Dałcroze’a, wy- 
prow idził trzy Beryo adeptek bosenogiego kunsztu, 
Najpierw popuj wala się gremadka milucnnych dzie- 
wczątek (od Jat 5 co 13), które pod rytm forte
pianowego akompaniamentu swego profesora, wyko
nywały swolucye taneczne w odpowiednich tryko
towych kosty urnach.

. Następnie popisywały się panienki starsze w 
białych rzymskich chitonach z «dpowieani6n* uczę- 
aar.j®  głowy, wreszcie zastęp „żałobnic*1, które 
w rytm akrm laniamentu fortepiann w podniosłym 
nastroju wygłosiły unisouo wiersz Ujejskiego do 
preludynm Chopina. Regulowane efektownemi zmia
nami świetinemi ewolucje taneczne, biegan:e, gie- 
atykulacya, obudziły żywe zajęcie i gromkie okia- 
ski zgromadzonej pnbliczności.

Popis tancerek Bzkoły Daierozowskiej poprzedził 
J>rez«B synnj katu p. Aleksander Karcz przemówie-

niem do publiczności, wyjaśniając charakter tycn 
niedzielnych zebrań, które powinny być stałą atra- 
kcyą w popołudniowa niedzielne tak nudno i je* 
dnosiŁ nie przepędzane zazwyczaj w kawiarnia-h 
przez publiczność krakowską. Przemów;enie utrzy
mane w lekki humorystycznym tonie wywołało 
żyną wesołość i aplauz.

Koncert miejscowego kwaitetu o doborowym pro
gramie zyskał ogólne uznanie.

Obowiązki gospodarzy zebrania pełnili członko
wie eyuiykatu dziennikarskiego.

Niezwykle ożywiona atmosfera i dobór towa
rzystwa, jakie się zgromadziło, wróży nie mnioisze 
powodzenie i d>łszym „czarnym kawom", które 
odtąd w niedziele nrząizać się będą.

Walna zgrom adzenia „Polskiej spótki górni- 
CZ0j‘‘ odbyło się wczoraj rano w sali Rady powia
towej w Krakowie przy bardzo licznym udziale 
członków.

Zgromadzenie zagaił prezes Rady nadzorczej dy
rektor Józef S t r z y ż o w s k l  i, powitawszy zebra
nych, poświęcił gorąm wspomnien'e zmarłomn dy
rektorowi ś. p. Tadeuszowi Isrrzyckiemu. Przewod
niczyli walnemu zgromadzeniu naprzomiau pp. J ó 
zef Strzyżowski i prof. dr Grzybowski. Po odczy
taniu protokołu z ostatniego warnego zgromadzenia 
złożyła dyrekeya spółki sprawoz lanie z przebiegu 
dotychczasowych czynności, przyczem dyr-ktor 
Schmidt zawiadomił zeoranycb o odkryciu w otwo
rze wiertniczym w Kurdwanowie śladów rudy mie
dzi, której procentowa zawartość jest obecnie p-zed- 
miotem chemicznej analizy. Wiercenie to przerwa
no w głębokości 400 m., albowiem w tej głęboko
ści natrafiono już na wars wy podwęslowe. Dyr. 
Do r a w s k i  przedstawił następnie sprawozdań e 
kasowe, poczem po wyjaśnieniach goologicznych 
prof. G r z y b o w s k i e g o uzasadniał dyr. K w i a t 
k o w s k i  szczegółowo konieczność rozszerzenia dzia
łalności spółki na nowe tereny w pobliża Ten- 
czy nka.

Uchwalono rozszerzenie dz:ała!nośei Spółki na 
nowe tereny i zapadnicze powiększenie kajifałn 
zakładowego przez j, rzy imuwanie nowych coraz 
liczniej zgłaszających się czLnków. Po interpola 
cyacb i ndzieKnin na nie wyjaśnień ze strony 
zarządu i rady nadzorczej wybrano dyrektorem 
Spółki w miejsce śp. Tadeusza Iskrzyckiego jedno- 
mtślnie dr S t a n i s ł a w a  G o ł ą b  a, który dzię- 
luiąc za wybór podniósł, że jednym z najważniej
szych motywów, jakie go skłaniają do przyjęcia 
i bowiązków dj rektora było ostatnie życzenie śp.
I ikrzyckiego wypowiedz ane na łoża śmierci w 
słowach: „Pamiętajcie o Po'skiej Spółce górniczej". 
Pietyzm wobec zmarłego, który do końca swego 
życia był duszą Polskiej Spółki górniczej —  je3t. 
tem, co ostatnim jeg> słowom nadaje mer i urok 
nawet poza sferą prawną i majątkową. Polska 
Spółka górnicza — Kończył ncwoobrany dyrektor—~ 
nte jest przedsiębiorstwem tylko na zysk obliczo
no®; służyć ma ona w pierwszej linii celom ide
alnym, bo jest tym rojstem gospodarczym, który 
Rączy społecz ń3two z wewnętrzne® łonem n siej 
polskiej ziemi, bo jest posterunkiem i placówką 
strzegą ą, by w niej obca nie gospodarowała ręka.

Zj C ieniem , aby Spółka w najkrótszym czasie do
szła do upragnionych rezultatów —  zakończono 
obra ły Walnego Zgromadzenia.

V<iadoirOŚCt 080biste. Bawi w Krakowie p. 
Edward Bugno, wiceprezydent krajowej dyrekcji 
skarbu wo Lwowie. Dzisiaj przed południem przyj
mował p. Bugno w gmachu dyrekcyf krakowskiego 
okręgu bkaiUowego wszystkich tutejszych urzędni
ków skarbowych.

Z Tłw . technicznego. W e wtorek 25 b. m. o 
godzinie 7 wieczór odbędzie się w sali posiedzeń 
Towarzystwa (ul. Straszewskiego 1. 28 II p.) od
czyt prof. inż. Ulkowskiogo p. t. „Metoda rachun
ku wykreślnego w technice". —  Goście mile wi
dziani.

OdCZ* t W e środę 26 b. m o poJz. 4  ponoln- 
dniu, w auli uniwersytetu Jagiellońskiego (Colle
gium novum), odbędzie się odczyt na dochód sto
warzyszenia „R aly opie ubożej" i na cele szkoły 
polskiej w Czechowicach ua Śląsku, założonej przez 
Koło uniwersyteckie T. S. L. Odczyt wygłosi pro
fesor nniw. dr Mithał Sobeski na temat p. tir. 
„Zadania filozofii sztuki". Mnitmamc,'-J iż os ba zna

Z a rzą J  C zytelni To w a rzys k ie j prosi o zazna
czenie, że w ogłoszeniu o odrzybie docenta dr Ra
deckiego wkradła się omyłka, miano wicie: dr Ra
decki jest docentem uniwersytetu genewskiego, 
nie —  jak mylnie czytelnia podała —  Jagiellon 
skiego.

Z 88ll koncertowej. Koncert Maryi Salz-Zim  
mermann, który odbę..zio się jotro w Bali S'arego 
Teatru, ma program następujący: 1) Ramsau: Gs 
wot i Waryaoye —  Scarlatti - Tausig: Pastorale. 
Capriccio; 2) Beethoyen: Sonata Op. 57 ; 3) Schu
bert: lmprompta B-dur, Chopin: PrAudynm des-dur 
i trzy etuly; 4 ) Liszt: Nokturn, Taniec karłów, 
Campanella. Bilety w księgarni Ś. A. Krzyżanów 
skiego, a w dnia koncertu po południu w kasie 
Starego Teatru.

Poranek kam eralny w  Uciesze". Na bardzo 
szczęśliwy pomysł wpadła dyreucya krak, „Instytu 
tu muzycznego", podejmuj ,c na wzór wielkich sto
łecznych ognisk kultury ronzyftznej urządzantó po
ranków kameralnych. Muzykalny Kraków wiedział 
oddawna, że w serach profesorskich Instefutu kwi
tnie kult muzyki kameralnej, nięty w kilka dosko
nałych zespołów, ale dopiero wczoraj miał sposob 
ność prze.onać się o wysokim artystycznym poglo 
mię tego knltó. O wyjątkowem zaś zaintoresow tniu 
muzykalnych sf<-r Krakowa tego rodzą;u produk
cjam i świadczyła widownia teatrzyku świetlnego 
„Uciecha", wybrana znakomicie, jako „m iieu" te 
go rodzaju produkcyj.

Porauek wczorajszy przyni 'sł w program:e ufcwo 
ry kameralno Staup^tza, \rT)racini’ego i Porgolese’a 
w wykonania nauczycieli instytutu, zpanąUml au-  
fową na czele. Proarram dopełniły stylowe utwory 
La^ha, Rameau i Conier.na, odegrane yrzez kis- 
rowniczaę Ii stytntu i organizatorkę pora ilfów ka
meralnych, p. Klarę Czop-Umlaufową z tem wy- 
iwornem od żuciem stylu i wykonaniem mistrzów 
skiem, w którera p. Uuilaufowa nie ma współza
wodniczki. Z grających —  prof. Instytutu p. Gie
bułtowski, mało dejący s ięs łisteć publicznie, sz-:ze
gólmej w sonacie Veraciii.’ego, przykuł słuebaery 
znakomitą grą, powoJuj je frenet/czue oklaski. —  
W grze p. Giebułtowskiego, obok zupełnego opa
nowania technicznej strony tej tak bardzo trudnej 
sonaty, dźwięczała pot-zya tonów dziwnej, dawnej, 
z obecną twórczością mało związanej, a jednak sil
nie łączącej się z rytmem przedziwntó pięknoj mu
zyki. Oklaskom nie było końca. —  W wykonaniu 
brał udział ceniony amator-wiolonc/.elista dr Rade
cki, dostrajając s;ę harmonijnie w zgodnym I wy- 
sccj  artystycznym zespole.

„Poranki kameralne" I stytntu, które odtąd stale 
co niedziela w wykwintnej sali „D dechy" odbywać 
się będą, staną się niewątpliwie stałą attrakcyą 
dla mnzykal iego Krako., a, jako najlepsza dźwignia 
kultury muzycznej w na zern mirś-io.

Stow. kandydatów adwokackich urządza we 
środę 26 lirtopaia o godz. 6'30 wieczćr, w lokalu 
Izby adwokackiej (ul. Gołębia 6) odczyt dra W il
helma F ilka na temat: „Brzewodnio idee reformy 
au-tryackiego kodeksu cywilnego". Po odczycie dys- 
Lusta. Goście mile widziani.

Przew odnik po Galicyi. Piszą nam z Wiednia:
Nakładem firmy A. Harfebena w Wiedniu poja

wił się znakomity illustrowany przewodnik n i e 
m i e c k i  po Galicyi, za który należy się antorom,N 
a przedewazystkiem radcy nrnisteryalneuiu w mi
nisterstwie dia G alicji drowi Juliuszowi T w a r 
d o w s k i e m u  nie tylko uznanie, ale i wdzięcz
ność, Obcy turyści —  niestety, n ozbyt liczni — 
zwiedzający Galicyc, odczuwali dotkliwie brak ta
k ie g o  poCręcznika. N lezn a jom oftó  . toutmUów i języka
utrudniały bardzo zwieJzanie Jtrajn, który po naj
większej części opuszczali, nie zwiedziwszy naj
piękniejszych okolic i najbardziej godnych widze
nia przedmiotów. Radca dworn T w a r d o w s k i ,  
który przysłużył się wiele około sprawy podniesie
nia turystyki w Galicyi przez wystawienie „G ali
c ji  w obrazach", uwieńczył swoje starania wyda
niem przewodnika, nic ustępującego w irczem słyn
nym wydawnictwom Paedekera. Znajdujemy tu obok 
bardzo dokładnego i szczegółowego opisu kraju i 
i poszczególnych miejscowości, około 120 iilustra- 
cyj. planów i map, informacje drobiazgowe dla każ
dej miejscowości z osobna.

Poszczególne działy, opracowano są przez dra R
komitego prelegenta, iak również interesujący te 1 Ko-dysn. dra Okołowicza, dra Ludwika Schneidera,

profesorów dra Ko; ery i dra L. Szajnochy. Część, 
odnoszącą się do wschoduieg) Śląska, opracowali 
dr Jan Kofas i poseł ks. Laudzin. Do przewodnika 
dołączono mały ełownicztk polsko-niemiecki, zawie
rający najpotrzebniejsze dla podiótójącego frazesy 
i zwroty, źródłowo i z niezwó':>ą starannością opra- 
cowtny. „Przewodnik po Galicyi" stanie się wkrót
ce niezbędnym dla każdego turysty i knpea przy
jeżdżającego do Galicyi na krótszy lub dłuższy po
byt. Wykwintne to wydawnictwo powi*ać należy 
jako ważny czyn p r a k t y c z n y  i pożyteczny.

Sz.
Z Ogniska nauczycielskiego. Nadzwyczajne 

walne zgromadzenie członków Ogniska w dniu 22 
b. m. uchwaliło jeduoiłośire poprzeć wybór p. Pauli 
SpławińBkiej na delegatkę krakowskiego nauczy
cielstwa do Rady szkolnej okręgowej.

Am erykańskie czeki w  K ra k o vłśe. Onegdaj a- 
resztowano na dworcu kolejowym w Boguminie 23- 
letniego Abrahama Schroibera, rodem z Bochni, 
który pr*.ed kilka m esląrami skradł w pociągu 
między Berlinem a Pragą pewnemu Amerykanino
wi kilkaset czeków, które później pojawiły się w 
obiegu w Krakowie W  związku z tą sprawą are
sztowani byli w Krakowie Aron Gajer i jego syn. 
Mtody Gajer, n i którego ojciec składa całą winę, 
został przypadkowo wypnszczjny z pod telegrafu, 
a następnie wyjechał gdzieś z Krakowa. Scbreibe- 
ra odstawiono wczoraj do więzienia krakowskiego 
sądu karnego; będzie on odpowiadał za cały szereg 
kradzieży.

Echa napadu rabunkowego w  Ośw ięcim iu.—
Stan zdrowia Izraela Siegmanua, pozostającego w 
klinice chirurgicznej w Krakowie, znacznie się po
prawił. Chory chwilowo odzyskuje przytomnoś . —  
Dotąd iednak nie zosta' przasłuąhany z obawy, aby 
ule naitąpiło pagor^euie Przesłuchanie Siegm-nna 
nastąpi prawdopodobnie jntro, jożeli rzeczywiście 
choremu będzie lepiej. Lekarza jednak o tem wąt
pią. Siegmannowi grozi pedobno ropne zapalenie 
mózgu.

Włamanie. Do mieszkania Róży Mantlowej przy 
nlicy Dietlowskiej 1. 53 włamali się wczoraj jacyś 
sprawcy i zabrali srebrne nakrycie stołowe warto
ści 400 koron, oraz złotą branzoletkę wartości 70 
koron.

Okradzenie kasy pułkowej w  Bochni. Donie
śliśmy szczegółowo o okradzenia kaBy batalionu 
57 pnłkn piechoty w Bochni, tóokonanem przez 
szeregowca Jana Piotrowskiego, zajętego w lance- 
laryi oddziała prowiantowego. Piotrowski, przy po
mocy niejakiego Jaklińskiego Tadeusza zabrał 3000 
koron Snmą tą podzielił Bię Piotrowski z Jakliń- 
skim i udał się do Tryestu, aby rtamtąd odjechać

mat odczytu, ściągną liczny zastęp słuchaczy.
T . S. L. do P. T .  W ydaw ców  i Nakładców.

Przy Zarządzie Głównym TSL. od szeregu lat jest 
czynna kom isja kwalifikacyjna, za mnjąca się oce
nianiem i polecaniem dobrych i  pożytecznych ksią
żek na zakładanie i uzupełnianie czytelń TSL. —  
Komisya przeto stara się każdą nowość (czy to 
z dziedziny nauki, '  tzy  też z zakresu belletrysty- 
ki), jak  najprędzej ocenić i zapomocą Przewodnika 
Oświatowego TSL. dać co prędzej poznać Kołom i 
Kierownikom czytelń TSL., aby te najszersze war- 
siw y czytającej publiczntśc^ które (w  ilości setek 
tysięcy!) korzystają z bezpłatnych czytelń T S L  (w 
liczbie około 300O), mogły na równi z kla°aml za- 
możniejszemi Kształcić nmysł i scraa, czerpiąc karm 
duchową z najświeższych, najlepszych źródeł sztoki 
i wiedzy.

Aby należycie dopełnić swego ważnego zadania, 
komisya potrzebnie nowości zaraz po ich ukazaniu 
się na półkach księgarskich. Tymczasem Zarząd 
Gtówny TSL. nie posiada dostatatecznych fundu
szów na natychmiastowe zaknpno nowości. Już 
więc w lutym bieżącego roku zwrócił się w osob
nych listach ao )?, T. Nakładców i Wydawców, 
aby w nznau u słusznych potrzeb najszerszych 
warstw ludowych i robotniczych (a i w dobize 
zroznmianym interesie własnym) zechcieli nowościa
mi Bwego nakłada zasilać bezpłatnie (iak  to czynią 
w stosunku do dzienników) bibliotekę Kom. kwalifika- 
cyjnej. Ponieważ dotycnczas ni« w szjscy Nakładcy 
i Wyda rcy uczynili zadość tej prośbie Towarzy
stwa, Zarząd Główny TSL. w tej dredze ponawia 
tę prośbę i spodziewa oię, że w ślad niedawno 
wymię lionych firm pójdzie i reszta, a za tę oby
watelską pomoc w normalnem szerzenia czytelni
ctwa wśród „najniższych" Zarza.d Główny TSL. 
nie omieszka Każdorazowo P. T. Nakładcom i W y
dawcom złożyć serdeczna „B óg zapłać"!

rtys ta w a  zabaw ek i w ysta w a  gw iazdkow a. 
Prace nad urządzenie® wystawy są w pełnym to
ku. Codzienni* nadchodzą przesyłki ko*ejowe, za
wierające okazy. W  lokalu wystawy w Rynku 
pracują instalatorzy nad urządzeniem efektownego 
oświetlenia. Ponieważ liczba • zgłoszeń wystawców 
jest barazo znaczna, część wystawy gwiazdkewej 
będzie umieszczona na stałej wystawie przemysło
wej, gdzie dotychczas odbywały wystawy gwiazd
kowe.

Artystyczny plakat wystawy jrojektu Gramaty- 
ki-Ostrowskiej jest już na ukończeniu i wkrótce 
ukaże się na mieście. Komitet wydaje także arty
styczny pamiętnik wystawy obficie ilustrowany. 
Ostateczny termin otwarcia wystawy będzie w tych 
dniach ogłoszony.

do Ameryki. W  Tryeście jefnak oświadczono w 
biurze okrętowem Piotrowskiemu, że z braku legi
tymacji nie może odjechać. Wobec tego Piotrow 
ski wrócił do Krakowa i tutaj stanął w pewnym 
hotelu, zameldowawszy się jako Tsdeu3z Jakliński 
Dzisiaj rino aresztowano Piotrowskiego. SpólniK 
jego jakliński został przed tygodniem aresztowany,

Aresztow ania w  Bihicach. Wczoraj po południu 
uresztowali żandarmi austryaecy w Bibicach nad 
granicą rosyjską dwóch mężczyzn, podobno podej
rzanych o szpiegostwo, co wszakże stwierdzonem 
nie zostało. Żandarmi zaczepili dwóch idących przez 
wieś obiych przechodniów i zażądali od ntóh logi- 
tymacyl. Mężczyźni ci wtedy zaczęli uciekać, żan
darmi puścili się w pogoń za nimi, i w tej pogo
ni konny austryacki żandarm ciął szablą jednego 
z uciekających w głowę i ciężko go zranił. Po-

mn ucho. Obu obcych mężczyzn aredobao odciął 
szlowano.

Ogień, w  realności przy ni. Grod/kiej 1. 23 
wybuchł wczoraj w południe ogiiń kominowy. Za
paliły się mianowicie nagromadzone sadze. Ogień 
ugasiła wkrótce miejska straż pożarna. >

Ta rn ó w , 23 listopada. (W iec przemysłowy, —  
Koncert. —  Inspekcja szkolna. —  Udano właraa- 
nio. —  Próba baniytizmu).

Z inieyatywy Towarzystwa Pomocy przemysło
wej odbył się przed kilka dniami w sali ratuszo
wej, przy licznvm udziale mieszkańców Tarnowa i 
okolicy, wiec przemys owy. Po wyborze prezydium, 
w skład którego wosJi pp. Wójcicki, Mareozkow? 
i pwf. Stryszowski, zagaił wiec prezis Tow. Po
mocy, prof. Siihreiber, poczem dyrektor Ligi przo 
mysłowej, p. Olszewski, w obszernym referacie za
chęcał spe eczeństwo do pracy ekunomiczno-uświa- 
towej,

W dyskusyi zabierali gio3 pp. Król, Tarek, Bo- 
dzoniówna, Planeta i dyr. O szewski, który podał 
szereg rad i w ikazówek dla Tow. Pomocy prz my- 
słuwej, radził wydanie skorowidza haudlowo-prze 
myshwego, powitał z uznaniem powstanie Kółka 
popierania przemyśla krajowego wś ó i  młodzieży 

imnazyalnej I zakończył przyrzeczeniem, że Liga 
pomocy przemysłowej urządzi w Tarnowie knrs dla 
nstruitorów w pra^y przemysłowo ekonomicznej. 
W  końcu uchwalono jednomyś nie rezolncye prof. 
Grz, mka: Zebrani wzywają ogół mieszkańców mia
sta i okolicy do wzmocnienia aksyi dla nniezale- 
żuienia ekonomicznego kraju, szczególniej rugowa
nia wyrobów obejeb, uważając wszelką opieszałość 

tym kiorunku za przojaw niezupełnych ncznć 
narodowych Druga rezolucja dotyczyła wstąpienia 
do Tow. pomocy przemysł, i rozpoczęcia akcyi, ce
lem jednania członków.

Towaiz, stwo muzyczne urządziło 22 bm. w sali 
kasynowej koncert p. Mwyi Salz-Zimmermannowej. 
Wytworna pianistka odn osła wielki sukces.

Przez cały ubiegy tydzień bawił w naszem mie
cie na Iłospitacyi w II gimnazyum inspektor szkol- 

;iy, p. Rzepiński.
Przed kilku dniami doniósł tutejjzej policyi 

Ma%s Kositnan, szynkarz zamieszkały przy ulicy 
Przecznicy Lwowskiej, że włamano Bię do jego pi
wnicy i skradziono mu stamtąd 1500 1 trów ró
żnych tmnków na kwutę 6000 koron. Ponieważ 

uniesienie Kostmana wydało się policyi podojrza- 
nem, zrobiono rewizyę na miej’scu i w czasie śledz
twa skonutłtowa io, że włamanie zostało upozorowa 
ne i to w sposób niezręczny, bo najpierw poudmy- 

kłódki i zam ii, potein jo  rozi ito. Podejrze- 
le padło na Kostmana, którego snm. pot. p, ópiu- 

st.l przyaresztował i odstawił do aresztów sądo
wych.

W Ładnej pod Tarnowem włamali się bandyci 
przez okuo do mieszkania Mojżesza Wołka. Przy 

rzeaznkiwaniu szaf i szuflad dzieci zbu izone na
robiły krzyku, siiuUiem czego Woiek wy biegł z dra 
giej izby i  8'auął w progu, chcąc się przekonać, co 
cię dzieje. WówczaB jeden z bandytów strzelił do 
niego dwukrotnie z rewolweru, jednakże strzały 
chybiły, niszcząc tylko bieliznę poniżej kolana, — 
Spłoszeni banlyci umknęli przez Oino. Tutejsza po-.

cya stwierdziła, że rabunku dopuścili się Tan Ka- 
sak i Andrzej Leśniak. Aresztowaui przyznali się 
do czynu, podając za wspólników Jana Łachuta ze 
Szczuciua i jakiegoś Józka, którego nazwiska nie 
znają.

Zgon paw siańca z 1831 roku. z  Przemyśla
pisze nasz korespondent: W e czwartek 20 b. m.
w Chtrowie, oitoło 3 kim. od Przemyśla, zmarł jeden 

ostatnich uczestników powstania w 1831 rokn, 
Jan Wieszcznk, włościanin, rodem z Sandomier- 
szczyzny, liczący 104 lat. Po upadku powstania 
przeszedł do Galicyi i służył w wojsku anstryac- 
kioin, z którem przeszedł w roku 184S rewolucyę 
węgtórską.’ Na wieść o wybuchu powstania pospie
szył w r. 1863 ponownie do szeregów narcdiwycb, 

po zgnieceniu ostatniej walki o wolność, tułai 
się jakiś czas za krajem. PowrócArsiy następntó 
do Gaiicyi, osiadł na stałe w Ostrowie. Zmarły do 
ostatnich prawtó chwil życia zachował żywą pamięć 

jesny nmysł.
Pogrzob śp. Wieszczuka odbył się w sobotę rrne 
nabożeństwie żałubuem w kościele astrów kim 

na cmentarz miejscowy. L ic z n o  tłumy odprowadziły 
żołnierza pomkiego na miejsce tviec/.nego Spoczyn
ku.

Zgon posła Jędrzejowioza. Z P^eszowa donosi
nasz korespondent:

Stanisław Jędrzejowicz, poseł na Sejm krajowy, 
prezes Rady powiatowej rzeszowskiej, prezes n  dy 
nadzorczej Banka krajowego, właściciel dóbr Ja
sionka, urodzony w 1849 P° długiej a ciężkiej 
chorouie, zm arł b. m. w Jasionce, dokąd przed 
kilku doiami powrocił z Wiednia z sanatorium 
Loewa.

Zmarły znany byt jako jeden z najdzielniejszych 
marszałków powiatowych i sprawiedliwy rzecznik 
w spraw ach miejskich, za co oDdarzonym  został 
przed kilka m iesiącam i obywatelstwem honorowem
m, Rzeszowa.

Burmistrz dr Krogulskl i radny miasta, Arvay, 
złożyli imieniem miasta wspauiały wieniec na tru
mnie.

Pogrzeb odbędzie się 25 b. m. do grobowca fa
milijnego w Zaezerniu.

Zmarły pozostawia żonę Helenę ze Stoiowskicb.
Łapanów. —  (Uroczystość ku czci księcia Jó

zefa.)
W dniu 9 b. m. miasto nasze obchodziło uro

czystość ku czci ks. Józefa Poniatowskiego. Roz
począł się ten obchód nabożeństwem w kościele pa
rafialnym, które poprzedził pouból złożony z ban- 
deryi konnej, dzieci szkoluych ze swymi przewo
dnikami, muzyki włościańskiej, straży ogniowe7, 
dziewcząt po krakowsku rbrauycb, drużyn i związ
ków strzeleckich. Po nabożeństwie, podczas które
go piękne kaz°nio okolicznościowo wygłosił tutej
szy ks. wikary, powrócił pochód pod urząd gmin-
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ny, gdzie przemówił jeden z. tutejszych namzy* 
cieli.

Po południu staraniem tutejszego Związku „Teatr! 
i chór włościański" odbył się starannie przvgoto« 
wauy uroczysty wieczór, na program którego złoi, 
żyło się słowo wstępne, dekiumacye, produkeye 
orkiestry włościańskiej i obraz „W  płonącej Mo-y 
skwie".

M asto było pięknie udekor iwane, a j oważny nar 
:-trój uroczystości świadczył o najlepszych chęciacł^ 
i poczucia patryotycznem tutejszych mieszkań-' 
ców.

W adowice, 22  listopada, (Z Sokoła. —  W i«* 
czoruk listopadowy).

Toteiszy „S .kół" należycie pojmuje i spełnia) 
swrje obowląaki. Oprócz noratrian-a gimnastyki- 

częstych ćwiczeń stałych drużyn sokolich, urzą
dza każdego roka uroczystości patryotyczne w roJ 
cznicę powstania styczniowego, listopadowego, koi 
ścinszkowi' iego i t. p.

W  tym rokn, dzięki znanej w szerokości kraś 
kowskieh kołach artystycznych pianistce pani Lu
dwice Grodzickiej i po I jej kierownictwem, odbęi 
dzie się w „Sokole" wadowiikim dnia 30 lietopa 
da o godz. 7 wieczorem, uroczysty wieczór roczni
cy powstania lis opadowego, z łaskawym współ
udziałem artystycznych sił krakowskich. Program 
obejmuje, oprócz orkiestry sokoloj wadowickiej I 
słowa wstępnego, następujące utwory: 1. Chopiej 
Uilonez via dur, fortepian solo, p. Ludwika Gro
dzicka. 2. a) Ambrozio: Cauzonetta, b) Dworzal’ ’ 
Ilomnreska, fortepian p. Stefania Massarówna, 
skrzypce p. W. Hnatink-Gllewski. 3. Masseneti 
Arya-Salome z op. „H redyada" śpiew p. L. Fi- 
lipek-J»worzyńskiej. 4. Wyspiański: „P iast" de* 
klamacya, p. A ’ am Lnbańsbi. 5. Liszt: Rapsodya 
XII, fortepian p. L. Grodzickaw  6, a) Montószko: 
Arya z kurantami z op. „Straszny dwór", b) Że
leński: Dnmka Janka z op. „0 inek", c) Noskow
ski: Krakowiak, odśpiewa p. Władysław Grodziń- 
ski. 7. Beriot: Fantazja i Polonez i Air yar a 
odegrają p. St. Massarówna i p. Ilnati ik-Gilewsb^ 
8) a) Noskowski: „Smntna", b) Mass-nat: „E le
gia", c) Kronenberg: „Stara piosnka", tdśp ewa 
p. L. Jaworzyńska. 9. a) Schumann: „D waj gre- 
nadyerzy", b) Bizet: Arya Escamilla z op. „Cal 
men".

Zakończy wieczornica w „Sokole". Powyższy* 
progrom nadto wymowny, ążeby saia „Sokoła** 
była przepełnioną publicznością.

Kołomyjo, 15 listopada. (Ze stowarzyszeń. —. 
Odczyty. —  Aresztowanie agenta emigracyjnego,—s 
Epidńmie).

Dobrym znakiem dla naszych stowarzyszeń Jestj 
żo poczynają pracować i starają się o wzajemne 
porozumienie. Pierwszy krok w tym kierunku zro
biły towaizystwa o charakterze gimnastyczne-woj
skowym: „Sokół", „Związek strzelecki" i , Druży
na strzelecka". Obecnie mrżna powiedzieć, że te 
towarzystwa pracują zgodnie, a czas doprowadzi je  
do większego ssons dióowania się dla dobra ogółu. 
Wiaśnie na świeżo odbytem waleem zgr m dzenin 
„Drużyny strzclockiej" z d. 9 bm. wybrano zarzą 
który rokuje piękne nadzieje w sprawie zollżenia 
się „Drużyny" do innych towarzystw. Prezes „Dra- 
yny“ p. L. Nedon, były Sokół, będzie miał wdzięczi 

ue zadanie do spełnień a.
„Kasyno obywatelskie" urządza na św. Katarzy 

nę zabawę taneczną, wobec czego „Sokół" podobnej 
zabawy nie nrząd^a.

Koło Polek" wi znaczyło na dzień 1 giudnia 
urządzenie uroczystego obchodu ku czci ks. Józofju 
Poniatowskiego.

„ tfntWTTsytot p »w ireerśn y oIi wykładów “ aapo wie
dział na listopad i gruizień szereg odczytów. —
Z pomiędzy tematów należy wyróżnić: aktualny'
otecnie „Ludy bałkańskie" przez pref. Spnlnickie' 
go; z malarstwa „Nasze kierunki w malarstwie" 
przez jrof. W. Sokołowskiego; z ogrodnictwa „Ho
dowla lóż* pizez prof. Dębskiego. Wszystkie od
czyty wygłoszą miejscowi prelegenci, gdyż sprowa
dzana zamiejscowych okazało się niepraktycznem 
i niecelowem.

Dc anstryackiej sonsacyi emigracyjnej może I 
Kołomyja dorzucić drobny przyczynek. P o lic ja  are
sztowała agenta emigracyjnego Schtcbera, który 
chciał przemycić gromadę Węgrów i Rusinów W 
wieku popisowym. Agenta, który w dodatku ni» 
umiał się wykazać żainim  urzędewem pozwoleniem 
na ten pro—der, uwięziono i rozpoczęto śledztwo,,

Powoli ustaje u nas epidem'a odry, która się 
głównie szerzyła w październiku i z początkiem li
stopada między dz!atwą szkolną. Natomiast w oko
licy naszego mia3ta dłuższy czas podobno ront 
wśród dzieci zDaezne spustoszenia szkarlatyna. Ną 
przedmieściach pojawiły się wściekle psy. Magistra* 
obwieszczeniami przypomina obowiązujące w tyt 
wzPędzie przepisy.

S e 1 ""4*
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Z  aeronautyki. Telegram z Lincu donesi: Wb 
raj w obecności p r z e d s ta w ic ie li  dworu odbyło się 
p o ś w ię c e n ie  pierwszego w Austryi poranita na 
eześć żeglugi powietrznej.

Nowy zoppelinowski okręt powietrzny „Z . VI." —< 
jak donosi telegram z Friedricbshafen —  wyjechał 
wczoraj w próbną podróż. W  gondoli batona znaj
duje się specyalna konisya wojskowa.

•mglik o Niemcach. Na wyspie Wight wygło- 
głosił wczoraj Mac Langlitgtb, proboszcz angiel
s k ie j gmT.y wyznaniowej w Hombuigu w Niem 
czech, gwałtowną mowę przeciwko Niemcom. Za
znaczył ou, i o na podstawie pięcioletniej dokładnej 
znajomości Niemiec i Niemców może zapewnić, żo 
Niemcy chcą kolonij i ch:ą je uzyskać zapomocą 
I rzewngi na morzu. Przed dwoma laty tylko cesarz 
Wilbe m zapobiegł atakowi Niemiec na Francyę, 
ale jest wątpliwe®, czy w przyszłości cesarz mógł
by zapobirdz katastrofie. W  Anglii pisma mowę tę 
zbyły inilcztntóm, natomiast pisma niemieckie są 
mocno wzburzone. Mac. Langlight cic3zy w Hom- 
burau wiełką syinpatyą, lako znany filantrop. —ś 
Z. władzami nHmieckismi nie miał dotąd zatargu, 

SpiseK na w icekróla Indyj. w  Kalkucie wy
kryto w sobotę nowy zasoaeh na ŻTCie wicekróla 
Tndyj. Oddział detektywów i nrzędniaów polieyjuych 
dokonał w pewnym domu w Redża niespodziewani® 
rewizyi. Zastano tam czterach młodych ludzi, mię
dzy nimi eh ńskiego lekarza Seosnatkara, któremu 
policya już od dawna poszukiwała W  mieszkania1 
jego znaleziono bomby, takio same, jakien o i j ;»  
podczas pierwszego zamachu na wicekróla w Delhi, 
Kilkanaście bomb było zupełnie getowych do uży
cia. Ze skonfiskowanej koresp#nden'yi wyniks, ż» 
spiskowcy zamierzali zamordować wicskróla podczas, 
jego pobytu w Kalkucie.

 ________  -; ■ ?* i, s
Oddział wiedeński uniw. Uuiowegó Im. A. 11̂  

ckiaw icza Odbędzie we wcorek dnia 25 b. m. i  
lokalu Lcitntra (I. Auarspergstr) zwyczaine wa 
zeuranlo. Puczątek zebran’a o godzinie 7, wzgl^

źródło lecznicze, zawiera i ące bor i lit, nadaje się zna
komicie pr/.y cierpieniach norek i pęcherza, przy 
dnie, moczówce cukrowej, płonioy, jakoteż przy nie
żytach naiządów oddechowych i tx wienia. Główne 
składy w Ktakowif . J. W ertz;J, Aonst. Wisznięw. 

ekiego, Na?t, N. Tranma sr a .
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dnie o godzinie 8 wietzór (boz względu na Ilość 
obecnych).

Zamia t wieńca na trumnę ś. p. Józefa v ,’ i- 
śninvF8ńiego składają Edwardowie Riimerow.e 1Q. 
koron na obiady dia nieztimo^.nyeh studentów.

Składki. Na ssoital Eraci M.łop:erd?ia w KraVow:o 
iłozilt ins lektorzy (lolicyi , i) K 40 hal. sweniait wioi.en 
na trumnę b. p. Bernarda Sohe:.a,

Z krakowskieao obserwarcryuiii. — Dnia 23 listopada 
termometr doszedł od — 2 d do +  4 4 'Hals.: baraniot- 
powoi opadał.

Hula 24 . st.pada o godzince 7 rano atau barometru 
74 2 rum., termometru +  08 O.; wiatr pólnocno-zatho 
dni.

Zakopane. (Tel. Związku turystycznego,)
Temperatura powietrza o gonz. 7 rauo w cieniu — 4 1 

Cels. V\ iatr wschodni.
Prognoza: zmieuuo ocieplenie.

Z  uniw ersytetu ludowego.
W poniedziałek o godz. 7 Aurelia Wyleżyńska? Roz

wój i rozkwit iztnlci flamandzkiej.
\ e w torek o godz . 7 Henryk Itaatie urologia.
Wyiuaay odbywają s ę w domu pizy ulicy Zw.erzy 

uieckiej 1. 14.
Eepertoar teatru m isjskiago iia. óluwao-BOjjO 

w Krakowie. .........
W poniedziałek’ Teatr zamkn'i*y.
V t> wtorek: „\V Bzponach iycia“. 1
V e środo: „Pani prezesowa
W e czwartek: „ W sannach  ż y c i - '.

Browar w Pilźnie.
Ze względu na zasługi wobec przemysłu i eko- 
nomiczuego rozwoju, udzielono temu Towarzy 
stwu nowego odznaczenia, a mianowicie cesarz 
Franciszek Józef I. nadał mu tytuł nadwoi nyeh 
dostawców. Dekret odnośny brzmi

Z Kanceiaryi Nadwornej 
Jego Cesarckiej i Królewskc-Apostol- 

skiej Mości 

do Pilzneńskiego Związkowego Bro
waru w  Ptlźnie (Czechy).

Jego c. i k. Apostolska Mość raczyła łaskawie 
udzielić pismem z dnia 2 5 -g o  lipca 1913 roku 
Piłzneńskiemu Związkowemu Browarow. w Pił- 
Źnie tytuł: Nadwornego Dostaw cy Jego Cesar- 
fci;iej i K rólew sk ej Kości Cesarza A u stryi i Apo

stolskiego K rć  a Węgier.

Jego c. i k. Apost. Mości pierwszy 
Ochmistrz

MONTENUOVO m. p.

WIEDEŃ, 4 września 1913 r. 9730

J2 .  0 » f c u ? y » l a l s » ,  F a l a c  S p I s Ł f ,
IHLtPSls:* Wynajmuje i sprzedaje pierw- 
izoizędrycb fabryk forfcepiuuy, piauina. harmo
nie i piauolo za gotówkę Ibd na spłaty nawet
dwudziestomidsięczne. ln.8trumenfcv używano od 
cen nainifezyct. Wystawa obrazów. 1 stęp w< 'uy.

f t p a a i i H i
L w ó w ,  24 listopada.

W iec Izb lekarskich w e Lwew=a wwodn
sbfitego ms toryułn, przygotowanego na X iX  wiec 
Izb lekarskich, wydział Jzbu uchwalił odbyć wice 
ten w dwóch dniach t. j. 7 i 8 prndnia.

Konkurs r.a posąg W kwocie aOO koron z fon- 
dary i im. ś. p. Stulana Zamoyskiego ogłasza To
warzystwo wzajemnych ubezpieczeń urzędników pry
watnych. O posag ten ubiegać się mogą ubogie i 
moralnie prowadzącb się dziewczęca prawego JO- 
chodzenia, w wieku od 16— 24 lat, sieroty po o- 
bojgu rodzicach lub tyiko po ojca, który w oby- 
dwu wypadkach byt zwyczajnym członkiem Towa
rzystwa. Podania do Rady nadzorczej Towarzystwa 
we Lwowie (uh Kiom Tańskiej 3) wnosić należy 
do gruania b. r. (met,ryku chrztu, parafialne po
świadczenie śmierci rodziców lub ojca, świadectwo 
ubóstwa i doorego zachowania się;.

Ze sfer lekarskich. I ’ani Katarzyna Lukasowa 
ze Lwowa, wdowa po zmarłym w sierpniu w W ie
dniu lekarzu sądowym ś, p. Adolfie Lukasie, który 
uczynił znany zapis na rzecz Towarzystwa lekarzy 
falicyjskicb, mający cel wspierania udeg i sierót 
po lekarzach, ofiarowała temu Towarzystwu 6.000 
koron na powiększenie fundusz- Imienia swoj

7am ach na narzeczoną. Ze L w o w a  tek mnją
nam: t{ v

Józet Bryó, służący w hotelu „Monopol1 w Kra
kowie, przyjechał w sobotę do Lwowa, o wczoraj 
wykonał zamach morderczy na swoją narzeczoną, 
służącą, Anielę Malcównę, która służyła w otan 
przy n;icy Sykstubkiej. bsyń utrzymywał z Ma c-- 
wną stOBunki od dwóch jat, a w ostatnich czasac 
pisywał do niej z Krakowa. Dowiedziawszy ssę, '-e 
Maleówna go zdradza z jakimś wachm!strzem, przy
był do Lwowa, gdzie Maleówna mu oświadczyła; i0 
z nim zrywa. V> czorrj Bryń przybył do kuchni w 
domu, w którym Maleówna alużyła, strzelił do niij 
1 trafił w ‘ czoio Maleówna w y b ie g ła  na schody, 
strzelił do niej jeszcze dwa raz?; i®?* chybił. Mal- 
cówiir zemdlała. N ie p rz y to m n a  odwieziono do sz p i
tala. Bryó zgłosił sie sam  do biura policyjnego.

Repertuar teatru lv .ov8kibgo.
W e wtorek: ~t'rymas cyga-ów ".
We ś :o d ę : „M ałżeństw o U h * . _ i t_ _ »  „ J
We czwartek: „Aida . 4
W p ątek: „M łżeństwo Lo.i . __________

wnych kilimów przez liczne obesłanie wystawy 
przyczynią się do jej nświetn ema, z drugiej zaś 
strony —  i to jest najważniejs-rm, bo trwałym 
pożytkiem, zamierzonego przodsięr+ęcia —  dopo
mogą do dokładnego zoryontowiirr.a się-w produkcji 
tego (Iz! }□ sztulii lutEwej, a nnżo i d> ujęcia go 
w naukową monografię, jakiej bu k  dotychczas w 
naszej liter,itorzo daje się od'zuwać szczególnie te
raz, kie Iy g Jęzią lą zajęto się dziś tak licznie w 
naszvm kraju.

* OJ«N£y na krajow a w ystaw ę k liłnów we
Lwowie Ss-.'sy<ać naL-ży najpóźniej do 24 listopada 
pod adrecam Ligd jo  nocy przemysłowej, Lwów, ul. 
Pańska 11.

Ł T aw I tistąpieaRia 
Ferdynanda. ,

(Tel. Mow Ref. z 24  listopada).
Wiedeń. Wszystkie dzienniki dzisiejsze przed

stawiają położenie króla F e r d y n a n d a  b u ł 
g a r s k i e g o  jako b a r d z  o p o w a ż n e .  „Sonn 
u. Montagsztg“ wywodzi, że król Ferdynand 
" obec a ■ itac.yi uprawianej przez Rosyę w ca
łym kraju, n ie  b ę d z i e  s i ę  m ó g ł  u t r z y 
m a ć  n a  t r o n i e .  Niemcy i Austrya me mogą 
go ratować. Ratunek byłby możliwym tylko 
w rai ie rewizj t p o k o j u  b u k a r e s z t e ń s k i e 
go,  co jednak jest w y k l u c z o n e m .  W ob.c 
tego kiói  Ferdynand będzie musiał ustąpić te
raz lab za kilka miesięcy.

„Der Morgen11 wyraża przekonanie, iż wobec 
bar zo povrażnych wiadomości z Sotii, sytua- 
cya króla Ftrdynonda stała się bardzo trudną. 
Król Ferdynand starał się o przyjęcie w Ber
linie, jeunak nie mógł go uzyskać, tak że z zamie
rzonych na dworach europejskich przyszła do 
skutku tyiko wizyta w Wiedniu.

Prasa francuska i rosyjska u-tawicznie zapo
wiadają a b d y k a c j ę  k r ó l a  F e r d y n a n d a -  
Czy kroi Ferdynand wróci obecnie do Sofii i czy 
wogóle będzie tam mógł wrócić, nie wiadomo. 

Jak z Paryża donos/ą, hr Berchtold radził 
ałgarsk.emu ministrowi spraw zagranicznych 

G e n a d j e w o w i ,  który kilka dni temu bawił 
w Wiedniu ccdem zdania królowi Ferdynando
wi sprawy z sytuacyi w kraju, aby kiól Fer
dynand wracał natychmiast do Sofii. Hi Berch- 
tcid widzi w szybkim powrocie króla Ferdy- 
nan-.a do Sofii jedyny możliwy ratunek.

„Montag-reyue1* donosi, 2e nuno wszystkich 
zaprzeczeń utrzymują się pogłoski o bliskiej 
abdykacji k r ó l a  F e r d y n a n d a .  Zarówno 
auóyencya króla Ferdynanda u cesarza Fran
ciszka Józefa, jakoteż podłóż C e n a d j e w a  
do Wiednia stoją w ścisłym związku z tą spra
wą. Genaajew miał oświadcz}ć królowi F e r 
d y n a n d o w i ,  że wszyscy wybiuii ęiężowie 
stanu w B n ł g a r y i ,  bez różnicy stronnictw 
życzą sobie, aby król Fercynand pozosta? na 
tronie, gdyż w razie jego abdykacji obawiają 
się wielkich zawiklań.

1.ról jednak wyraził zapatrywanie, ,ż po oc- 
tatniej katastrofie, masy ludności życzą sobie 
zbliżenia do Rosyi, co stoi w sprzeczności z prze
konaniami króla. Decydującego postanowienia 
król jeszcze nie powziął. Jak słychać w sprawie 
tej panują poważne d) fereacye między W i e- 
d n i e m  a B e r l i n e m ,  gdyż mimo prośby rzą
du wiedeńskiego król Ekudynaud nie został przy 
jęty przez cesarza Wilhelma.

P z i a ł
* W ystawa kilimów Wb Lwow ie a 6 " rt^

dnia br. będzie otwartą w salach Instytutu ee no 
logicznego wystara klimćw, urządzona staraniem 
krajowego patronatu dia rękodzieł 1 drebnoso prze 
mysłu Ligi pomocy przemysłowej, miejs. Muzeum 
przemysłowego oraz Instytutu technologicznego. 
Zarząd miejs. Muzeum przemysłowego podjął Btę 
urządzić na tej wystawie, obok działu obejmującego 
dzisiejszą produkcję Galicyi, dział retrospektywny 
Wobec tego zwraca się komitet wystawy do wszyst
kich właścicieli kilimów luaowych dawniejszego po
chodzenia o łaskawe jak najliczniejsze przysłaniu 
okazów pod zdrestm Instytutu technologicznego we 
Lwowie, ulica Boutlarda, o ile możności wraz z bili 
szemi danemi, co do czasu i miejsca ich powstama, 
nsjpóiniej do dnia 25 lisiopada rb.
/. Komitet wystawy bierze na siebie pełną odpo
wiedzialność za całość i nisnarnsza+ość nadesia- 
jy ch  okazów, jakoreż pokryje koszta przesyłki tam 
1 z powrotem. Mamy nadzieję, żo właściciele da

7a B a l k a n d w .
(Te le g ra m y „Nowej R e fo rm y1* " 24 listopada.)

A s s Sp f s  s S e r W e ^
Belgrad. W ministerstwie spiaw zagranicz

nych zostaną w najbliższych dniach ukończone 
niezbędne praco przedwstępne, na podstawie 
których będzie można wdrożyć rokowania w 
sprawie z a w a r c i a  n o w y c h  t r a k t a t ó w  
h a n d l ó w ' y c h  z S e r b i ą .  W  tym cela poseł 
serbski w Wiedniu, J o v a n o w i c z ,  przybędzie 
niebawem do B e l g r a d u ,  aby zapoznać się 
z potrzebnym materyalem, poczem niezwToczuie 
rozDoczną się rokowania w kwestyi nowych 
traktatów handlowych.

i  s  gi. biesić wa w
Belgrad. Dzienniki donoszą o mcjącej nastą

pić rekonstrukcyi gabinetu Pasicza. Prócz mini
stra skarbu Paczu, ustępuje minister sprawie
dli Yości i ośwdaty. -*

Pariams&t ncnraftfti,
Bukareszt. (Ag. Tel. Rum.) Parlament zwoła 

ny został na zwyczajną sesyę na dzień 28 l i 
stopada.

S-lsrcia Mlgarsko^greokliii 
i'.edeń . „SiićWay. Corresp." donosi o łrw a-

wych starciach między B u ł g a r a m i  a G r e 
k a m i  na ncwej granicy buigarsko-serhskiej 
Bułgarów, z których czterech zranion roz
brojono. ’

R*CTga«tjta«ya pjlkcyl seebsalel,
B elgrac . Rząd serbski postanowił sprowadzić 

n i e m i e c k i c h  nstruktorów dla r e o r g a u i -  
z a c y i  p o l i c y i  w B e l g r a d z i e .  Minister
stwo wojny w Belgradzie wysyła 20  wychowan
ków szkoły wojskowej na koszt państwr do 
niemieckiej szkoły lotniczej.

ii- r?

- - hMNkoi l ie iw ta
tuhaamosc; Jo » § j M l p C

* 24  listopada. .1*^
Lv70W. Długosz przybył tu wczoraj'.

^  Zdrowie h i. U&lsaMsgo. N
Wieden. Jak douori „Montagsreyue“ , stan 

zdrowia ministra skarbu hr. Z a l e s k i e g o  po
lepszył się tak, że chory może już chodzić po 
pokoju.

Ftasa o rcfiblupyi akraJfaLi*!.
Wiedeń. Rezolucję, uchwaloną przez k l u b  

r n s k i  we Lwowie, dzienniki tutejsze różnie 
k o m e n t u j ą .  Przeważa iednak zdauie, że re- 
zolu-yę tę należy uważać raczej z a  o b j a w  
k o r z y s t n y  i że prawdopodonnie p o r o z u 
m i e ń  e p r z y j d z i e  d o  s k u t k u ,  i że plau 
finansowy załatwiony bęłzie w tym tygodniu 
w parlamencie.

tu d e l e g a c y l
Wiedeń. W  kołach pailamentaraych słychąy, 

źo w delegacji austryaekiej tym razem n ie  
b ę d .. i o p o s t a w i o n y  w n i o s e k  o v o t u m 
u f n o ś c i  d l a  h r. B o r c h t o i d a.

S a m a a a l pył03J?ar& e W -ą g e ssa .
Bułareszt. „Adeverul“ rozpisuje się obszernie 

o „expo;e-i hr. Berchtolda. Aitykuł, jaki tej 
sprawie poświęca, jest bardzo znamienny. Pod
niesiono w nim, że obecnie sesi a deleżacyj 
austro-węgierskich zaprzątnęła się rozpatrzeni1 m 
stosunku między Austro-Węgrami a Rumuirą, 
ale podniesiono też, że jest rzeczą barazo cna- 
rakter.ystyi zną, iż w tej wl iśme delegacji nie
ma ani jednego Rumuna. Rumuni węgierscy'wy
bierają do delegacji tylko jednego delegata i 
to na przemianę z Kusiuamii, tak, że w jednym 
roku jest Rusin, a w drugim Knmun delegatem. 
W tym roku właśnie R u m u n i  s w e g o  d e l e 
g a t a  n i e  m a j ą .  Pomimo, że Rumunów jest 
na Węgrzech cztery miliony, naród rumuński 
z powodu hegemonii Węgrów nie jest w dele- 
gacyach reprezentowanym Sam ten jeden fakt 
ilustruje należycie s t o s u n e k  m o n a r c h i i  
d o  R u m u n i i  i w s k a z u j e, i a k ą w a r t o ś ć  
m o ż e  m i e ć  o d o  c n a  a k a d e m ' c k a  d y s 
k u s j a  n a  t e m a t  s t o s u n k u  d o  R u m u 
n i i  w d e l e g a c y a c h .

i l^ b i l e a s z  Eeqss£s ? 3 s ia 3 y s ty o s ® f| ,
Wliedeń. W czoraj odbył się obchód 50 lecia 

centralnej komisyi statystycznej. Na zebranie 
w sali L.by handlowci przybyli ministrowie, dy 
gnitarze i urzędnicy. Pr.cmawiah prezyd- nt k o
misyi Mayer i minister Iłussatek.

S r ó l  ł i i s z p n s i s .-! w  SFiedleaia.
Wiedeń. Król hiszpański wczoraj pized po

łudniem przybył do Schoenbrunna i odwiedził 
c sarza Wizyta tiwala pół godziny. Potem po
jechał uról do Bur u, gdzie z arc. Fryderykiem 
był na nabożeństw e, w południe zaś na śnia
daniu u arc. Eugeniusza. O godzinie 2 i pól po 
polndriu. Król z areyksiążętami i świtą odje
chał ao Zelowie Wielkich na Morawach, gdzie 
n arc. Fryderyka odbędą się kilkudniowe polo
wania.

U sa o rz e a J ®  p i m e s a  p r a s e i ^ f e o  SUari- 
ECHis n a  W ą  r i c n S .

Praga. „Narodni Listy'* donoszą, że proces 
przeciwko 75 Rusinom na Węgrzech, obwinio
nym o propagandę prawosławia, zostan:e u m o 
r z o n y .  Akta w tej sprawie przedłożono już 
cesarskiej kancelaryi.

T r a p  m iH o n y -I c p p e n
Praga. „Narcdni Listy" donoszą, że prelimi

narz budżetu czeskiego na rok 1914 3 r a J i c -  
n y  k o r o n  n a d w y ż k i .  Z  kwoty tej jeden 
milion ma być zużyty na wzmocnienie zapasów 
kasowych, podczas gdy drugie dwa miliony od
dane będą na rzecz okręgowego funduszu szkol
nego, czyli na subwencje dia nauczycieli.

B a c d ie t  n S e D le U tl.
Berlin. „Norddentscho ńllgimaine Zeitung", 

organ kanclerza, ogłasza artykuł poglądowy o 
budżecie niemieckim na rok 1914 Budżet przed
stawia się w kwocie półczwarta miliarda, a za
myka się deficyiem w kwocie 174 mdiunów. 
Dług państwowy Niemi ę wynosi 5200 milionów
majekl NadzW y::za.,ny budżet w o jsk o w y  wyka
zuje zm niejszen i siq w yda tk ów  na w o lsk o  o 
12,700 00 0  m., na m arynarkę o  20,24<’ .000 m.
Na łodzie podwodne preliminowano 19,000.000 
marek.

P  e h ś ż  I t a e e le p ia  B lesa jscM a ??© .
Berlin. W  tutejszych kołach dyplomatycznych 

twierdzą, że kanclerz Beihmann Hollweg wkrótce 
uda się z wizytą do Petersburga. W obec tego 
należy się spodziewać, że kanclerz Niemiec, za
gajając w tym roku dyskusję budżetową w par
lamencie, przy omawianiu stosunków zagranicz 
nyeh, wypowie mowę mniej antisłowiańską, niż 
ta, którą wypowiedział na wiosnę hr.

© a r  1 effiłSuff & ® sh srslsS .
LivśaJya. Car złożył wizytę emirowi Buchary 

w Jałcie. Emir rewizytował.

B u u t t b e c i o  w  T r y e ś c l e .
Tryesł. Wczoraj rdbyło się zgromadzenie ped 

goiem niebem w sprawie panojącego tu bezro
bocia. Uchwalono odpov tedme iczolucye. P ozę  
braniu część uczestników usiłowała wywołać 
starcia, polieya jednak przeszkodziła temu. 
S z e ś ć  o s ó b  a r e s z t o w a n o ,

Couai. Na posiedzeniu delegatów właścicieli 
kopalń i robotników górniczych nchwaloto, że 
do czasu ogłoszenia ustawy o pracy w kopal
niach któn obeenlo stoi na Dorządku dziennym 
Izby 'deputowanych, będą zniesione w kopal
niach godziny nadliczbowe pracy. Tom samem 
straik j e s t  z a k  oń c z o n y .  Związek robotni
ków górniczych ogłasza manifest, wzywający 
robotników, aby w poniedzialok rano powrócili
do pracy. .

Lens. Zgromadzenie górników  uchw aliło je 
dnogłośnie p o w r ó t  d o  p i a c y .

IP ss ia oB S tea e ia  s t ^ ć a a i ę w  tr-szpasś- 
s  -Sdlj.

Madryt. Studenci urządzili w sobotę popołu
dniu demonstracje. Policja  próbowała zastąpić 
drogę demonstrującym, została jednak odpartą, 
przyczem jednego urzędnika policyjnego obalo
no na ziemię. Przy ponownej nróbie powiodło 
się policyi rozproszyć demonstrantów, którzy 
jednak zebrali się ponownie i pociągnęli ku 
Porta del Sol, gdzie ich ostatecznie rozpędzono 
o godzinie 8 wieczorem. 3mon itrowaJ stndenci 
ponownie na Porta del Sol. Polieya opróżniła 
plac, przyczem a r e s z t o w a n o  20 s t u d e n 
t ó w .

W p z e s tte  r o T 3 0 * a c y i»8  w  I n d y a c l i .
Londyn. Dzienniki donoszą z Kalkutty: Poli

c ja  tutejsza otrzymała wiadomość, że Icdyanin 
C r o s h a n k a r  planuje zamach na rząd. Urzęd
nicy policyjni i detektywi otrzymali natych
miast rozkaz zbadania całej atóry, W  małej in
dyjskiej miejscowości, K a h j a b a z a r ,  areszto
wano Ćroshankara. Lnajdjwał się on w towa
rzystwie trzech wspólni kóvv, którzy pochodzą 
z Bengalii. Polieya znalazta przy nich różne 
papiery i wiele m a t e r y » 1 u wr y b u c h o w e- 
g o , przeznaczonego niewątpliwie do wykonania

zamachu. Oprócz tego znaleziono przy aresz'o- 
wanyrh obszerną korespondeneye, odsłaniającą 
cele i zamiany zbrodniarzy. Ponieważ w naj
bliższym czasio spodziewana była w Kalkucie 
wizyta wicekróla, dlatego p.zyrmszczają po
wszechnie, że przy sposobności tej miał być do- 
konauy z a m a c h  n a  j e g o  2 y c : e.

F ©  z a s o l s a l ę i & s  f e r a u l l s ł .

Kraków, 24 listopada.

PrCC63 hr. Konik i era i Z W a r s z a w y  dono
szą: W sobotę na posiedzenia rannem odbyły się
oględziny ubrania zabitógo St. Chrzanowskiego, w 
obecności ma'ki.

Po przerwie zeznawała w charaktórze świadka 
p. Wanda (Krzanowska. Mów.ła o Stasin, o jego 
wychowania, o zięcin hr. Rcnikiorze i o córce. Mó- 
wiia długo, bo do podz. 7 z minut mi. Zeznanie 
jej wypadfo dla oskarżonego batozo n-.ekorzystnie. 
Izba są^w a postsnowi!a na wniosek obrony we
zwać dodatkowo, jako świadka, studenta • uslikowa 
z Kijuwa, który chcą zeznać jakieś - ważne dla 
srrawy szczegóły.

Bis uuMnicli fflfców..
Kto e i  wrażliwy żołądok, jest wybr-ednyn: w je 

dzeniu; jeszcze ostrożniejszym powinno się być w 
wyiorzo swych środków’ domowych. Drastycznych 
środków powinno się unikać we wszystkich okoli
cznościach, gd ,ż  n:w et u silnych natur d .ćałjją ' 
o ie zakłócająco i osłabiająco n : czy na śoi organów 
trawien:a, zaś na źuł^dok wrażliwy7 mogą cziŁae 
często wprost szKodhwie.

Lekarze w tych wypadkach zaieeaią bardzo chę
tnie dla nugulowarna stolca i trawienia „C;.Iifig“ 
kuli I rGijski syrop figowy. Ten sarnin, i przy jem 
ny śriidek przeczyszczający usuwa zatwardzeuie i 
pokonuj; riezwłocznle i zupeiaio niereguiarnoś?'' 
orgarów trawienia. Jego delikatny zapach odo w.a- 
da najbardziej wybrednemu am kowl, jego działa
nie jest przyjemne, naturalne i zupełnie nieucią
żliwe. Na wrażliwy żołądek działa .,Califig“  tyl.tr 
dobroczynnie, a dla dzieci jest on najlepszym, jaki 
ssbie można wyobrazić; tskże natury odporne nic 
znajdą nic stosowniejszego, gdyż jego łagodząco 
dzia:anfe dobre j .s t  dla każdego organizmu. ,

Do rabycia we wszystuich aptekach. Cena oryó 
ginninej flaszki K 2 — , wieLiej flaszki K 3 ’— .

8639

Odpowodziabiy redaktor i wydawca:,^ 

I W s łI  ^ C o it s  o  T5 L s t l s i . ’

reciu kn y?).

S k u te k
z d u m i e w a j ą c y !
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WPauu Dtjwi Feliksowi Laherschekowi, le
karzowi, zamieszkałemu j rzy pl. Matejki w Kra
kowie, za staranne i skuteczne leczenie męża 
mego, składam serdeczne „Bóg zapłać".

REGINA. DRENLER.

f  ̂ Ń „-'i !
> Za duszę ś. p.

JA N A  KONCPIŃSKIEGC
ernsf. nauwyciela ludowe a

odprawione będzie jako w pierwszą rocznicę 
śmierci

N a b o ż e ń s t w o  ż r lo b n B
we wtorek 25 listopada o godzinie 9 rano 
w kościele SS. Felicjanek na Smoleńsku.

Na nabożeństwo to zapraszają
«!x5e<*i z o s a r l e g o .

„  c o r ę e z R i s c  K o r e s p o n d e n c y i  

f i a r « d ! o w £ j k‘
opracował i wydał: S y l w e s l o r  B i z a n .

P o-.nań /1913.
Dzieło to obejmuj-: lizot oka na historyę kopiec- 
twa polskiego, oga ac uwagi o form ę lis u haudlo. 
wogo, sto nairozmaitsz.co wzorów iis ów kupieckich 
i t. p. Obok słown czek niektórych wyrazów obej cb 

i wyrazów polskich obcego pochodzenia. 
Dziełko to powinno zaiteresować ogół kopiectwa 
i sfcrv przomysiowe, a szczególnie miodzież naszą. 
Na tem pola mało jest wydawnictw polskich i dla
tego kfiż::ą nową pracę tego rodz ju z radością po 

witać należy.
Dz elko nabyć można w każdej księgarni lub wrraślL 
u wydawcy zapomocą karty, do nim^swzeg* «a>ue.- 

załączanej. —  Cena 2 r>

r

M  s l t ó n ® .
Jednym z najpoważcipjs7,ych załaegów hygic- 

nicznycn jest pielęgnowanie zętów. Nieumieję
tne i niedbałe utrzymanie ich bywa powodem 
wielu dotkliwych cierpień, nietylko ich samych, 
ale i żohtdlca, oraz całego organizmu. Zwłaszcza 
pozostawianie w szczelinkach zębów resztek po
karmu wywołuje nader opłakane skutki. —  Jak 
praktyka dentystyczna wielu lat dowiodła, je 
dnym z najbardziej' racyona^ych środków do 
pielęgnowania zębów są „TLENOLE* (krem, 
woda i proszek), sporządzane według recepty 
Profesora Dra N. Cybulskiego. Nie zawierają 
one rtydła, aui innych środków, szkodliwych d'a 

szkliwa i dla zębów.

P S © s * » s ł f c ć &  G w u c y j s k a

f t e i i t ó f i  Cukrów
I Mimim

A. SOBGLEWSKf i SKA
Sp. z egr. od i. 9697 2 3

K r a ó t f - P a d g a r z d  , T e ! c f o n 2 0 ^ l

zawiadamia
ź2, ]aR dotę:Hc£Bs, tak i nadnl, sta- 
Kt się Łętele seeral znnnenil lut sy-
rsiiHBil Staaoaiffiicli f. i. Dtióiorcóa 

it zupełatfcl zadomslncfć,
a s . E E a sa g 3  Sâ B S S S .

Przeciw astmie
•*»

na doskonalszym środkiem jest, padłag najświeższych 
badań naukowych, proszek łsA « ts s to i ‘ 4.

Nabywać można piawie w każdej aptece za 3- 1
korony wielką, blaszaną puszkę.

Należy żądać wyraźaie proszku  „ A s t m o i ” . . 

A b y  J t o ż d t g o  o  z n t k o u i l t e m  d z i a ł u ,  
i i i u  i e g e  Ś r o d k a ,  p n e k u a & ć ,  w y s y ł a  
„ A p t e k a  y o d  Ł - s b ę - S a ie m "  Wieleń, I, 
Schottenring 14, p r ó b k i  d a r s i a  i  f r a u k o .  

Wystarczy podać na karcie korespondencyjnej J  
dokładny swój adres.

8934 2 ?

Zakład tftclmiczno-dentys tyczny

Włodzin. Lipońskiego
poszukuje rutynowanego technika w zlocie 

i kauozuku. 9720 3 4

Kaszel! Kaszel!
cluypkę i zakatarzenie usuw ają 

niezawodnie

Pastylki pektoraEns
Hansmafea. 

jd f f "  s s r t r r E K  i  f e w s y .
Jednorazowa próba każdego przekona. 

Cena puaelka 1 K 50 h. 
A .P T S H C A  S’ e i »  „ B I A Ł Y W  O B Ł F II* * ,
a r r .W w ,  R y n e k  g l .  U n ia  A -U , L ,  45 .

8242 17 30

Z a & o p a n e  - - -  t e r y
S n k l a d  J e e z u tc z y  i ł i n  A .  C T I l iA l I C A .  
W r z e s i e ń  —  P b ź d z ł c r u i k  —  L i s t o p a d ,  
F e n y  s n »«o * n ie  z n i ż o n e ,  —  —  7705

’

Trzeba ocenić
tę niezmiernie ważmą rzecz, ja 

ką przedstawia specjalny sposób 
d?iałania Odolu. Podczas, gdy inne 

środki do pielęgnowania ust i zębów, o ile je 
wogóle możua wziąć pod uwagę do codziennego 
użytku, działają tylko przez kika sekund pła
kania, to Odol dziaJa jeszcze pr &z całe godziny, 
już po wyczyszczeniu zębów. —  Z powodu tes o 
długotrwałego, tylko Odolomi właściyrego dzi: 
łania, zostają na całe godziny zatamowane, wzg 
zniszczone procesy fermentacyjne 1 gnitóe v ja
mie ustnej, które uiszczą zęby. 6714 1

Wiedeń, 24 liitopada. >ole4r.ie.. »). ■>>
Mwki 117'6b. i.ent* a*jewii 81-30, Rents koronowa 

węrienka 80-70. Akcyi. au»tr. saki, kred. 622 75. Akoye 
w» j .  *uki. sieć. SflU 60. Akcyc Lnglibanka 334 76. 
A., yo liBiclbaaku 585-—. Akoye Ban_v#reii n 611-6C 
Akcye Iaaaerbaaau 113-76. Akeye kolei pańitwcwyoh 
693 25. Lombardy 106-25. Akoye fabc^j,. 1“roIlL f  “  
AkCjO tywaiowe 38* - .  Atóiay 797— . Rlme-Muranyi 
6S8*—. Afecye praskiego Toiv.
tureekie 233--. Rabie 254-60. bereem 78*--, 4«/, proc. 
Listy _&»1 awn-, Banka galio. dla haadlu i p r ie m .- ;—jt 

Usposebwaie: spokojne,
Berfn; 2t listopada, (tiieida peramna). , ' ' •• <
A ;ye k.BC-tow. 199—. To w dysSeniewi Ifet:25>? 
3 achnm 22,-37. fenix 228'62.
Usposobienie: ciche. ‘  V  ó

Giełda zbożow o.
Budapeszt, 24 Ustopad*. Targ ibeiewję^.ŚJLJ K « 
Paaenua na kwiecień 11-37 do 11-Ss; iyto na kwlfr 

cień 8'74 do 8'75; ewies na kwiecień 747 do i"48; 
.u .a ru d „ na maj e-37 ćo 6-38,

Orerty: mierne, Cńęó kapną; słah? Jopo.ocifcaieĄ 
utriymane; limno.

E W .  1 *  3 e

JTogram  od soboty 22  do śród}' 26  listopada 1 91 3  r .: 1 ) Tydzień  notrości Eathego (aktualne). 2 ) Największa atrakeya' F L ró’  p O T / i e t r z a  w o-ciu  częściach. 
Zdjęcie słynnej firm y „P atłić F reres" w  Paryżu. T.V głótynych rolach M . Robinne, nnjoiękniejsza kobieta Paryża, i  M . A lo ian dre  z  K cm edyi francuskiej. 
Sceny głów ne: Katastrofa aeroplanów, Jazda na szybkość aeroplanu, automobilu i pociągu bł> skaw lcznogo if jj . 3 ; S m  L^ndG**. &b&8.i^ CdfoiOSraiGW aĆ (hum oreska).

w
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H f  tk  1 K K I T S  T I G M l F M t  S f c t a *  F O T E K  f f lw lo w y c f c  i  u a  s z t u k i
4 w  J L i T D L J f t O L  A D k  w  K J t?  M .  - M .  i A p o l e c a  W i e l k i  w y b ć r  p ł a s s c z v ,  w f k i e t ó w ,  g a r i t S M t ó t o  f s a f r z a  a w c h  n o  Ć t o n a c h  ia a « le r >

K r a k ó w ,  : 5 r " > d z ; k a  2 8

poleca w ie lk i w y b ó r  p ła s z c z y , r a fr ie tó w , garitilM rd w  .^htrzau^ch p o  ©eiaacli n a d e r  
p r z y s t ę p n y c h . W y k w i t a i M e  w e  w ła s n e j  .p j^ c o w n i k u śitj^ r sR ie j w e d łu g
a n g ie ls k ic h  I S ran cn sK leli m o d e li . 7067 20 34J

B E M e A Ł S M I
proszek i m agnezję na przestaw ien ia  i jasełka.

poleca skład ogni sztucznych I

fS. M e iu e łz  w  K r a k o w id
K as-m ellelca  1 5 .  &780 1 10

0 j m  i s  k  angielskich rattlerów, czystej 
1 O u jJ o d fl  rasy, prawdziwych szcznrników. 
tanio dn sprzedania. — Józef Pawlik, Nowy 
Sącz 2, Kolonia, nl. TU, 847. 9763

FnuituiRis pianina
w dobrym stanie do sprzed inia. Starowiślna 85, 
II p., drzwi 23, od 2— 6. 9762 1 3

C h t o p c a
do praktyki potrzebuje handel J. Bic r n a c k ie -  
g o  tv S z c z a k o w e j.  9757 1 3

potrzebni agenci
w s  w s z y s t k ic h  w ię k s z y c h  m ia s ta c h  Ga
l ic j i  i  Bukowiny Shska i Moraw, za w y s o k ą  

-prow izją, do zbierania zamówień na artykuł, 
mający wszędzie łatwy zbyt. Picem re zgłosze
nia przyjm uje pod P o ia o ć  4 9  J. Hopcas i A. 
Salomonowa, KrakOvy, Szczepańska 9. 9764 l 3

Daszynę pofiozoszkarska
sprzedam tamo. Uiiea Grabowskiego 9, 
drzwi 17, od 2— 4. 9767

L. 3617. 9761 1 3

mm i i  m i y .
,  Gmina miasta Suchej rozpisuje na 
wts>r-3& 9 g r u d n ia  !9 i3  r . na godzi
ny 5-tą po południu ustną i ofertową 
licytację, celem wypuszczenia w dzier
żawą na przeciąg lat 3-chj t. j. od 1 
stycznia 1914 do 31 grudnia 1916 r. 
prawa poboru opiat targowych.
/ Warunk' licytacji, regulamin targe- 

wy, oraz taryfą poborów przejrzeć mo
żna w kancelaryi Urzędu miejskiego 
w Suchej.

Urząd miejski w Suchej, 
dniau 20 listopada 191J.

Burmistrz
M w i s z e w r k i .

P g g j e & je ł  zcrciJEZe

/-.herbata pDyowa'. ielelł 
ćjsoble. .ito Zyczwhcrbaiy 

ni fsir icznltiszcj w ćwle» 
2 kie- Kto Ił zna, nis 
c pije. Jul ii Jnej l-ntj 

nnbaty. g<3y*T< '

NieszKame dis panienek
z należytą opieką i osobny pokój dla 1 lrb  2 
osób, z utrzymaniom. Obiady dom iwe po przy
stępnej cenie. Ulica Bonerowska 6 , 1 piętro, 
na lewo. 9620 2*2

baty. gdy* Irina ptóui 
dowodzi Jci dflłKocŁ

9015 1 2

znane z tłustości, doskonałego smakń 
i czystości wyrobu, pod gwarancyą wol
ne od przymieszek, także w posyłkach 
pocztowych, 5 h g . n ie s o lo a e g e  13 H

(nie ustępuje deserowemu), wysyła

W i t c 4 r i  J a r y e z e w s k i
Przeworsk. 9438 10 10

Trujesz s i: codziennie
jeśli spożywasz potrawy łyżkami i t. p. wytartemi 

Z a n ie ś  je  z a r a z  d o  fir m y

F.Kopaczyński i Spółka
K r a k ó w ,  B r a c k a  I . 2

do gruntownego posrebrzenia.

Irób ło zaraz przed święiasrL
*  -  0569 9 30

M i ś i  p a t e n a
kuracyjny i deserowy z własnej pasieki, wysy
ła  za zaiiczLą opłatnie, w 5-kilowyeh pa tzkach 
po P keron. Ks jV ł. ilik itka  proboszcz w Knp- 
czyurach. p. Uenysów. ' 8166 24 O

p r z y  tn . Y Y ism ej L T, p o d  k o -  
r z y s  t n e n u  w a r u n k a m i  z t r a a  
d o  w y n a ję c ia .  srsi 2 - o

da potfarW la. Hili&łoja
poieca 9668 i 10

Wyrsfiy taMernteze i planiki 
S I E B H O N T O  W S i K I

Kraków, nl. BracSia.

iii i!
Kamienie, wili! okazyjnie tauio do sprze-. 
lania, oraz korzystne lokacye kapita
łów na I lub II miejsce po bankach 
Przyjmuje się zastępstwa poważnych 
firm. Szczegółowych wyjaśnień udziela 
Biuro oośreatketwa ..Opuya"*- Podgórz" 
Rynek gł. 4. Tclef. 1336. 8980 9 10 *

Pracownia gorsetów

Gracyaii

ek gł. 9,
Pasaż Bielaka, 

wykonuje na sezon obecny 
G - O F s e l y  „ T a n g o 44
nadające figurze modne i nor
malne kształty, 9107 3 5

fla k  J io lu a  i ty ic c z y ć  s ię  z u p e łn ie  
®  z  c ie r p ie ń  p łu c n y m , k a s z lu  u -  
p o r c z j w s g o ,  a s l a i y ,  podaję każdema za- 
danm . — Przesłać kopertę z marką na odpe- 
rieui do pani A. Kryzek, Y rlorice, pod Pragą, 

Czechy, 'J782 L 3

P o s a d y
w Iow. ubezpieozeii na życia

pcdfóżujących ergan izalorów ,
Tow. ubezpieczeń na życie poszukuje dla 

dziani ubezpieczeń ludowych (bez badania le
karskiego) bardzo sprężystych organizatorów, 
przyznając im także dyety i koszta podróży! 
Zgłaszać się m ogą również nie fachowcy, obda
rzeni jednak energią, którzy rozpoczęliby swo- 
j - '•zynności dopiero po należy tem wyszkoleniu, 

Dra ruchliwych emerytów i t. p. bardzo do
bra sposobność uzyskania intratnego zajęcia, 
„ Podania o takie posady winny zawierać do
kładny adres i szczegółowe curriculum vdtae 
petenta, ewent. odpisy referencyj i świadectw 
Oferty nieuwzględniono pozostaną bez odpo 
wiedzi. 31

Zgłoszenia pod literami: „O . I . "  do biura 
^zienufków J. Hopcas i A. Salomonowa w Kra 
k̂ ! l _ _  9765 1 3

N auka języtkózo 
obcych

Metodą Anscna

zastępuje pobyt 
zagranicą.

\ra\Sw, vt. Jagiellońską 9 , Tel, 2 2j j .
Prospekty bezpłatnie.

yobo 1*J U

Wypadaniu włosów —  zapobiega, po- 
u s t  wzmacnia, iupież usuwa —  cał- 
ki°m pew nie i sisnterznie jedyn ie tylko

m m , \
Wszędzie do nabycia po 25 lial. Sprze- 
Jawany po niższej cenie jest niepraw
dziwy! 9532 4 30

Wielki transport dywanów
p e r s k i c h  i s m y r n e ń s it ic h

okazyjnie do nabycia w dogodnych 
9582 warunkach u firmy 4 10

BLUHBAUfó
nietakt 81. tel. 2083.

Przesryborny miód z kwi 'ła ikacyi (o-
sobliwość węgierską), wysyła w 5-kg. ulasżi 
opłatnie za zal. 9 K  Dr Bajor, hodowca pszczół, 
Ga!qahżviz (W ęgry). 8749 30 30

Kto
c ł i c c  m i e ć  b i a ł e  i  z d r o w e  

z ę b y ,  b ę d z i e  u ż y w a ć  t y l k o

„Krem ponowy"
J a n a  I ł in a t o w ic z a

Tuba Kremu perzowego 51* halerzy.
9498 2 0

H a a l a o ś ć
uilla  murowana, piętrowa, wysoki parter, ofi- 

stajnia i wozownia, ogród jarzynowy 
i owocowy, jest z powodu choroby właściciela 
przyslępnb do sprzedania; a zarazem parćeia. 
Wiadomość: uiica Karmelicka 42, I. łlńhlsteir., 
frjayer. 9626 2 2 -

S is s ito  27, 1! piętro.
lo k ó j uontowy, z osobnem wejściem, z elek. 
o iwietl., z utrzymaniem, do wynajęcia zaraz. 
Tamże obiady domowe, dla osób* z inteligencyi. 

9589 4 7

B u ch a lte r -b ila m sista
ora- k o r e s p o n d e n t  polsko-niemiecki, t  dłu
goletnią, samodzielną praktyką w większych 
fabrykach krajowych i zagranicznych, pierwszo
rzędna biła, uzdolniony k ie r o w n ik  L o a re r -  
C ya ln y, z wszechstronną rutyną organizacyj
no-administracyjną, sznki posady. — Chlubni 
świadectwa i poważne referencie.* Ewentualnie 
i większa kaneya. — Zgłoszenia pod „ P ih ły “  
poste restante K r a k ó w , za okazaniem 10-cio 
koronówki Nr 0S2936. >)J46 3 3

E s p r e s s
podwójny, kalibc-r 6 mm,, t. zw. M annlich-r 
redukowany, znakomicie ostrzelany,-- tanio do 
nabycia. Lubicz 9, II p., drzwi Nr" 7 , Oglądać 
można od 12 do b i od 6 do 9. 9671 3 3

Kazimierz J a c t n w ic z
m a larz dekoracyjny

mieszka oiiecnie

ul.Batorego6.
Własne projekty na moty

wach S W O j s k i d l .  9708 2 3

it y g o d n i  k i u m a u E f o l ! !
można się będzie bawić, 
bo fraki i smoki liczy 9718 2 8 
bajecznie tanio, trzeba 
jednak zawczasu zamówi" 
u G O 'k i ,  Długa 18, telefon S027.

U z d o l n i o n y

jinfcjeKt ciitiiernicg
poszukuje posady r.a prouincyi. Zgło- 
szenitudo biura ogłoszeń Feliksa Rtat- 
tera, Kraków, plac W\V*. Świętych 11, 
pod „ Z d o ln y  c u k ie r n ic z y " .  9701 2 2

P M i i  p i e n ię ż n e
otrzym ują osoby każdego stanu (także panie), 
na 4 — 6 °/„  t_kże 1 . poręczycieli, na spłaty 
miesięczne po 4 K, „ D l a d a l 4*, fc,s t e m p i e -  
B u r f  j u ,  B u d a p e s z t ,  V I I I . ,  t ł . ' ' ( o c i i -  
U t . 7 1 . 9261 10 10

W a  s e z o n  z i m o w y
poleca

fa b ry k a  P ończoch
ullcs Szewska 4 fi podióim)

. wielki wybói pończoch, skarpetek dzie- 
i- cięcycb, pończoch; rękawiczki, kamasze, 

reformy damskie, sztvlpy, halki po naj- 
a tańszych cenach. 7916 9 o
1- P rzyjm uje  się też pończochy do nad

robienia po 50 i 60 hal od pary.

f f i u n d a n t a
rutynówanego, przyjmie adwo
kat !̂e?scSa-:aJ w Srseslus z tir a z.

9678 3 3

2  p o k o je  i k i i i i i i a
I piętro, oficyny, z 2 -m a wejściami, cie
płe do wynajęcia. Ulica Stolarska 13 

9715 2 -3

W  R a f i s i e r y i  n a f t y
lub większej fabryce poszukuje posady absol
went wiedeńskiej akad. handl., rzyms.-k.\t., 25 
lat, posiadający wszechstronną praktykę biuro
wą. Zgłoszenia pod Z. P. 9674 preYranńe ALini- 
nistracya „Nowej Reform y11. 967 I 3 o

ogłasza feonkES5:* na posadę

[Dyrektora artystyszoogo
tugoż ToYvarzyslv."a.

Posada do o^jącia z dtkleta 1 września ID14.
Warunki zależne od umowy. Zgłoszenia przyjmu

je sekretaryat Towarzyshua Muzycznego w Krakowie 
(plac Szczepański 1). J

Termin konkursu  aj?!|rvm % dniem 15 lałego 1Ś24.

fflypo2 9CZQlfllQ m m  K ke le tr ijs ty fzn yc li i n d u K s ^ c n

Ł stele
P k f l  WŁCię t y c h  1 . 8. -  -  N r  t s le fcn ii 2 3 3 2 .

Książki w kilku językach. N o w o ś c i  w e  w s z y s tk ic h  d z ia ła c h . Życzenia 

P .T . Czytelników z prowincyi załatwia się odwrotnie. 8415 8 o

> ♦ ♦ ♦ 4  ♦ ♦  ♦

t Szkoła rachunkowości państwowej i hcehalieryi
|  H E N R Y K A  Ó Ó t T L I E B A
\  w  K ra k o w ie  - - - - -  p rz y  u licy  Dietlo\vskie| I. 6 8 , T e lo lo n  1137
4 " " obejmuje kursa-.
- a) do egzaminu z rachunkowości państwowej, zdawanego w c. k. Namieslnictwie we’ 

Lwowie, b) do egzaminu z buchalteryi pojed. i podwójnej, oraz z korespondencji 
handl., stenografii i kaligraf !! . zdawanego w Akademii handlowej i v e  L w u w it 1 D u j 
\Vri o d a i t l .  Udziela się również nauki pisania na maszynack wszelkich systemów.

u f f l o ż l h t i e n i ą  k o r z y s t a n i a  z  n a r w i j  a n U j . l a t k o m  i k a n d y -  
z a m i e s z k a l y n t  n a  a * o it  t a c y  i ,  u d y ^ I a  s io , r ó u n t e i  n a u k i  

n e i  t a k  w  i e z v l v u  nk J r ii tr i a k  * n w m i f e c f a i i  .  —  H e .  /

C e l e m
d a l o m  „ . . .
l is to w n e j tak  w  ję z y k u  'oL  kii c ja k  « n ie m ie ck im . — R ę czy  
się  za  su m ie n n e  p rz y g o to w a n ie  i p o m y ś ln y  w y ik . -  Wpisy na po
wyższa kursa przyjmują codziennie od 10—12 przed poł. i od 3 —u nn nnt u .™

szkoły: H e n r y k  O o l d i e b .
6 po poł. kierownik 

9169 4 5

D rón sjfic?! m m  niż b o o t m
Pięloią cerę można m ieć przy  użyciu  u r G i i l i l  Y e ^ l l i S  usuwającug-o 
F l E G I ,  plam y, opeleniznę 1 liszaje, oraz P F l d P U  Y  G2S11S dla pań, 
nieszkodliw ego, subtelnie i delikatnie przylega jącego do tw arzy. Poleca 
laboratoiyuBi St. G ó r s k ie g o  w  W a rs z a w !© . G łów ny skład 
w D r o g u e m  hlagistrow  farm acyi J . H A N A K A  i Sp., K utków , Szewska 5.
Krem Yenns słoik & 1 K  50 h i  2 K 50 h. Puder Yenas pudełeczko i  40 h. 80 h 1 K 20 h i 2-50 K

8797 6 10

40—42°lo i68 ppSaiow s
najlepszy i  najtańszy nawoź potasowy.

Jó xe 7  k a rra c h »  Kofoaszki!. 11T.
Cenniki i  broszurki darmo i opłatnie. 9329 8 14

l i l ia  SO
zgi icła broszka z dużym rabinem. E tjfiH  ją 
znalazł lub dopomógł do odszukania, otrzyma 
wysoką nagrodę. —  Zgłuszenia: M. .lankowski. 
Okocim, 9 /12  3 3

IP lS ftW S tl%
z egzamiiiem, biegły korepetytor i guwerner, 
z .polęeeniamj przyjm ij lekcje, girwernerkę 
lnu zą,jec:e biurowe. Zgłoszenia pod F. L . P. 
przyjm uje Adm inistracja ..Nowej Reformyir. 

9723 2 3'

W s p | i o t a ® a  Frsn siizka
na pokój z utrzymaniem, starsza, inteligentna, 
klóraby zcchci„)a opiekować się młodą panien
ką, raczy się. zgłosić pod adresem: Biskupin 3, 
i piętro, na prawo. 9706 3 3

Adwokat Palijski
Radłów

przyjmie od I grudnia rutą nowan-Jgo 
^ o n c y p ie a ła . Osobiste zgłoszenie u 
Dra Marguiiesa, Kraków, Senacka, 

i* i 07 3 3

N a u k a
f i z y k ó w

, obecnie:
‘ JagEclleń&ka 9.

Nr telefonu 2233

6809 62 O

Sklep galanteryjny
dobrze prosperujący (w ruchliwej ulicy), 
nadający się dla panny. udow v — *z ]io- 
wodu wyjazdu zaraz do sprzedania. —  
Zgłoszenia pod E t jz y s fe n c y a  1 0 0  poste 
restante K ra k ó w , gł poczta. 9737 o 3

w  K r a k o w ie , Ha. K V , przy stacyi 
tramy, aj owej, na kamienicę w Kra
kowie. Nadwjżkę zapłacę gotów ką.—  
Bliższych informacyj udziela Majerczyk. 
Telefon Nr 1291 lub 2207. 9731 2 5

Do w yd zie ria w ie iila .
Folwark, 11 kim. odległy od Krakowa, 
w pięknej i zdrowej okolicy, przy dro- 
d z " , s z u tr o w a n e j, „est do wydzierżawić 
ma. Obszar wynosi 152 morgi: roli or
nej 123, łąk l ( i  morgów, pasiwisk 8 
mórgów; budynui murowane Bliższej 
wiadomości udziela Zarząd dóbr Dąbro
wicy, poczta Chrostowa. 9704 2 3

S p r z ®  * t t a i? s s .

przeszło sto wagonów ziemniaków, w y
soko procentowych, do gorzelni. Włady
sław Leśniakows!<i, Frysztak n W., Gal

9710 2 3

W  w i e l k i "  w y b o r z e  
od zwyczajnych do 

uujstrojniejszych

korespondent polsko-niemiecki, biegły sh nograf 
niemiecki, poszukuje zajęcia popołudniowego. 

IS s icS iitH er44 pośle restante S l i w k ó w ,  
9733 2 3

Najpiękniejszy podarek gwiazdkowy
za 40 halerzy iv znaczkach poczt, wru 5 z portem.

G e h ia B n y  p i l s k i
z  ziGK-ra pyash iego .

Artykuł ten jest najpiękniejszą ozilobą ^cienuą 
(lla każdego domu, naWł t dla najświetniejszych 
pałacy. — ifiE M ia  B łerda, S u k  l a  P c s a n , 
if ir ta e r s t r a s se  11. 9749 2 -3

kupimy, mało używany, kryty, dlarvozwozu pi
wa flaszkowego (furgon), na 500 qo 600 flaszek. 
Wiadomość w Reprezentacyi Brov/aiu Tenczyń- 
skiego, Kraków, ul. Mostowa 12. 9740 8  3

Kamienica J!-p„ p rzy  plantach
w najpiękniejsżem miejscu położona, nadzwy
czaj solidnie i z wszelkim komfortem zbudo- 
waua (gaz, eieklryka, łazienki), pod korzystne- 
mi warunkami do sprzedania. Poirzebna go
tówka około 100.000 kor. Zgłoszenia pod F. K." 
M 50 poste rest. Kraków gł. poczta. 9179 6 6

h t e P M i  o)ElG«iiec
lub starszy kawaler, wyższy emer. urzędnik, 
może mieć wielką korzyść przez nabycie. dwor-__ 
ku na wsi. — A . B. 12 poste restante L w ó w . 

9384 2 2 ■

Młodego mężczyznę
o ile możności z jreialu liiderów, nada
jącego się do odwiedzania odbiorców, 
mówiącego czysto po niemiecku, przyj 
mierny zaraz. Zgłoszenia z podaniem 
dotychczasowej czynności i wysokości 
żądanej płacy, ewent. z fotografią, prze
syłać pod adresem B r o n n S F  & Gs?., 
fabryka likierów. M . Osir^W A.

‘J351 3 3

W  M t f l i t f
docboaową w K ralow ie, solidnie zbudowjną, 
dobrze oprocentowująca, włożony kapitał, go 
tówki do 100.000 koron. Zgłoszenia możliwie 
szczegółowe pod „ W .  S .  W . 64 poste restante 
K r a k ó w ,  okazicielowi kwitu inseratowegc 

9579 3 3

S r l e s  b . / B o z e n

y/4?
»fu "Twi ń—«'

S  S ,  N A g  o  R i r u  3gr
Z a k ta r  l e c z n ic z y  ń lr c h o r y c h  n a  
płu ca (założonY w r. 1901). Prospekty!

Lekarz kierujący: D r  V. M a lfe r .  
7054 21 65

PiUktykfliit zamiejsrocay
do handlu korzennego zostanie przyjęty. 
Zgłoszenia pod P ra k ty k a łit  poste re
stante K r a k u s .  9741 2 3

poleca 
po cenach 

nader niskich

^  N ttmn nowosti 
, ^  B la is ia u g S

wHmM ,  ul.Grodzka 3Z,
wejście z sieni

9145 10 10

bez różnicy płci i wyznania, zajmujący się 
wszelkiemi zawodami, a nieposzlakowane*! prze: 
szłości, może otrzymać stosowny do swego sta
nowiska b a r d z o  ła tw y  a  k o i ’sy ^ ta T n b o -  
c z a y  z a r o b e k  w każdem mieście, miasteczku 
i wsiGaiioyi. Bukowiny i Śląska auUi. Zgłosze
nia: K a n tor  w j /n ia n y  i  h a n d lo w y  
J ó z e ia  S a d z lb  n w s k ie g o  w  K r a k o w ie .

J325 15 20

odbędzie się dnia 27 listopada b. r.
o godz. 9 przed poł. licytacyjne sprze
daż realności w Kurowie koło Ślemie
nia z gruntami, która korzystnie jest 
nołożoną, 1 w której od wielu lat do
tychczas koncesya szynkarska jest wy
konywaną, 9756 2 3

@ © z p t a t » i @  f
o trzym a  k a ż d y  A

który zawiera restaneye wszystkich wy
losowanych. a nie podjętych losów, listów 
i t. d., kto'nadeszło roczną prenumeratę 
K  3-UO na gazetę losowań i handlową

i i n
k d ie s : t r u ś * ' ,  Ryaek gł. 9. f

v  9!32 14 20 q

J,. t Ł f i I
4! 1' 11 f aus 9 .10

Irukaani Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. •Uzadca drukarni L. K .' Giirsld.


